aeżytość pacztswa ulszczena gotewką, Cena egz. 25 gr 


REDAKCJA, ADMINISTRACJA i DRUKARNIA KRAKOW, ULICA ŚW. KRZYŻA L. 1. 
KONTO CZEKOWE P. K. O. WARSZAWA 140.055 KONTO CZEKOWĘ P. K. O. KRAKOW 401.099. 
Przedpłata wynosi: i g | 0 "3 przetytką pocztowa | A E e T "a 
9:50 zł. 5770 zł. dopłata 50 gr. 
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i Miesigcznie". J% «+ a 5 "620 zł. | 5'70 zi. 6°29 zł. 
TELEFONY: REDAKCJA Nr. 101-90. ADMINISTRACJA Nr. 133-44. DRUKARNIA Nr. 133-44 i 144-08. 


Em t wyj [EJ 
à a dyktatura bez Napoleona, to — primo- ]chodzi o «akcję na rzecz bezrobotnych. 
ÅÅ weryzm hiszpański. W tej sprawie nawet „Gazeta Polska“ 
SOWICIE ZAOPATRZONY Pozostaje drugie wyjście: — rząd koa- | znalazła w swym repertoarze akcenty 
ROMESP W ec PE W licyjny wszystkich państwowo-twórczych | zgody. 
partyj. Jest to wprawdzie według opinji „Bezrobocie — pisze jest sprawą 


w zimne i r z Pae > i ie świ Gazety Polskiej“ całkiem „staroświecki* ogółu, całego społeczeństwa, wysiłek 
z e gorące zakąski, jako też codziennie Świeże » y l » | więc tego społeczeństwa w przeprowa- 


wyborowe sałatki, oraz znane z dobroci piwa okocimskie | środek. Ten jednak „staroświecki* sposób dzanej walce musi być solidarny i ofiar 
i pilzneńskie poleca: uratował Niemcy w roku 1919 od bolsze- ny. Muszą odejść na bok na ten właś- 
wickiego przewrotu; częściowa także koa- nie moment antagonizmy klasowe oraa 


yy o: CIECH Ol S f OWSKI licja uratowala Francje w roku 1926 od przeciwieństwa polityczne. Do walki 
OBSZYTA krachu finansowego, a obecnie do niej staje cały naród! r s 


Ma za -. . Aby sprostać zadaniu w tej walce 
ucieka się Anglja i Austrji doradza ją tak ygd a do silce» 


KRA KOW, Mały Rynek. wytrawny polityk i maż stanu, jak ksiądz musi nastapic wspólna akcja rządu 
Īle 2. Seipel. i społeczeństwa”. 
|od o da F Ziętek t Oczywiście jeszcze dużo wody w Wiśle Jeszcze kryzys nie osiągnął szczytów. 
upłynie, zanim ia myśl zostanie zrealizo- | Jeszcze są jakieś rezerwy kapitału i bo- 
wana. Na drodze do porozumienia stanał | gąctw do stracenia. Jeszcze są jakieś „złote 
głównie fatalny rok 1930 ze swoim „Brze- | kule“, któremi sanacja może ostrzeliwać 
ciem“ i ze swojemi wyborami. Niemożli- opozycję. Ale przyjdzie czas, kiedy się wy- 
wą jest taka sytuacja, żeby minister spraw | czerpią ostatnie rezerwy i wtedy, jak dziś 
wewnętrznych w rządzie koalicyjnym np.| do walki z bezrobociem, tak wówczas do 
Korfanty musiał przyjmować np. obecnego | podzielenia się odpowiedzialnością za 
wojewodę nowogrodzkiego... I ta „zapora“, | państwo zaprosi sanacja „cały naród“. Bo 
jaką stanowi system obecny rządzenia, | już nie będzie mogła tej odpowiedzialno- 


maximum korzyści, jakie na państwie 
polskiem moga wydębić. 


cyjnego w Anglji podniesiono w Polsce 
myśl, że może należałoby nam iść za wzo- 


W związku z tworzeniem rzadu oe | ma czysto lewicowego) gwarantuje im 


rem Anglji i do walki z kryzysem gospo- Udział w ankiecie wziął wreszcie na- AE e : kę : ; 
z Fm A Ę . „| musi być usunięta, żeby możliwą była ja- | ści sama udźwignać. W. Z. 
darczym powołać również rząd koalicyj- |czelny organ konserwatywny — „Dzień p Ag A A - 3 
T - : r s aini: h j kaś koalicja. Dopóki jednak jest, wszelką i 
ny, rząd porozumienia wszystkich pań- | Polski“. Właściwie możnaby jego głos po- F h T iA 4 
> próbe doprowadzenia do porozumienia „Robotnik“ i „Polonia“ donoszą, że doge 


stwowo twórczych stronnictw. Jak ta nsyśl | minąć; wiadomo bowiem dobrze, że od- 
tkwiła głeboko w umysłach i jak wszyst- | łam konserwatywny BB. żadnej nie odgry- 
kie polityczne obozy nurtowała, świadczy | wa roli w polityce państwowej, zresztą 
to, co się potem stało. Oto, jakby na roz-|z przyczyn od siebie niezależnych. Ale 
kaz, pod wpływem wewnetrznego impera- | mimo to zasługuje na uwagę ze wzgłędu 
tywu. zaczeły sie ze wszystkich prawie | na motywy. któremi swoja odpowiedź po- 


między obecną opozycją a sanacją trzeba | rywające „stronnictwo“ sanacyjne pN. P. R 
uważać za skazaną zgóry na niepowo-, lewica" (pos. Ciszak z BE.) na zjeździe w Pa* 
; 4 bjanicach postanowiło przemalować szyld naq 
dzenie. ` y ..| „Partje Narodowych Socjalistów“. Równocześ: 
Dziś jeszcze sanącja odrzuca myśl | nje wyrażono hołd p. marsz. Piłsudskiemu z ras 

o zmianie metod. Nie taki jednak upór | eji, że jest „najbardziej zbliżony do ideałów(?] 


łamało życie. Przykładem choćby socjali- | narodowego socjalizmu". 


go belgijsko-francuskiego, którzy biorą udział 
w posiedzeniu rady nadzorczej Banku Komer- 
cjalnego, Mirkorwskiej Fabryki Papieru oraz 
Zakiadów Ostrowieckich. 


a to dlatego, że — naród nie może prze- | my coraz głębszego przekonania, że z obe- w 27. 8. (Tel. wł) N tk 
x E os e te arszawa, 27. 8. (Tel. wł.) Na czwartko 
kroczyć „linji Brześcia $. yam cnego stanu, w jakim się Polska znajduję, wem posiedzeniu giełdy tendencja dla walut 
Trzecia chronologicznie odpowiedź pa- | dwa tylko są możliwe wyjścia: jakaś stra- | pyta słaba, a obroty niewielkie. Dolar zniżko- 
dla z łamów również naczelnego organu, | Sznie silna i mądra dyktatura, oczywiście | wał na 8.892 i pół. Na rynku akcyjnym obroty 


mianowicie naczelnego organu żydostwa, | nie sanacyjna — albo porozumienie pa- |róvnież bardzo słabe. Bank Polski 112. „o 
„Naszego Przeglądu”. Odpowiedź: także trjotycznych partyj. Pierwsza droga mia- Organizacja urzędów wojewódzkich. Warszawa, 27. 8. (Tel. wł) Konsułem Rzplt 
negatywna. Z powodów, które, choćby nie |łaby szanse przeprowadzenia Polski bez- Warszawa, 27. 8. (Tel. wł.) Dziennik Ustaw | tej Polskiej w Charbinie został mianowany Ja: 


mes Douglas. 

Warszawa, 27. 8. (TeL wł.) Bawił w War 
szawie profesor uniwersytetu w Ohio, Euge- 
njusz van Cleef, który interesował się sprawa* 
mi, dotyczącemi rozwoju gospodarstwa pol- 
skiego. 


były wypowiedziane, są jasne. Dla żydów | piecznie przez obecny chaos ku normal- |R. P. z 27 sierpnia ogłasza rozporządzenie mi- 
bowiem koalicja, w którejby odpowiednie | nym stosunkom pod jednym wszakże wa- |"istrów spraw wewnętrznych, pracy, przemy- 
słu i handlu, robót publicznych. roinictwa, WR. 


do swej siły zastępstwo uzyskać musiały | runkiem: żeby wyrzuciła na wierzch i po- |* ; p 
i OP. w sprawie organizacji urzedów wojewódz- 


żywioły katolickie, nie przedstawia „inte- | stawiła na czcle jakiegoś Napoleona. Lecz kich, oraz trybu załatwiania spraw w tych urzę 
7 A Asa 


ech PON SIRE y mme ++ a a G sę styczny Mac Donald, kroczący dziś w jed- | Wolno wątpić, czy to przemalowanie szyldu 

A kiedy się je dziś zbiera razem, to się | dlatego, by nie chciał wehodzić w „prze- kai Sae E Baldwinem Już zreszta | gie te demagogiczną grupkę bez oficerów 
ma wrażenie, jakby zostala przeprowa- |targi* (jak „Gazeta Polska“) i nie dlate- ix R zu da a do i bez wojska. Jest jednak dla „spoistości“ 
dzona ankieta odnośnie do zagadnienia | go, by miał „Brześć“ stać na przeszkodzie. R r a = x Mes ai d SW. BB. o pS ia n teas 
koalicji w chwili opecnej. Tylko poprostu dlatego, że reżim obecny P3 p j 5 a Game * Ua 

Pierwszym organem, który się wypo- jest doskonały, a kto chce z nim 99 AS DÓŁ + | O m G 
wiedział, był naczelny organ sanacji, rów- | pracować”, winien „lojalnie“ zgłosić się do 
nocześnie organ najbardziej miarodajnego | p. premjera lub prezesa BB. z pytaniem — Ograniczenie pomocy lekarskiej dla Kryzys w nafciarstwie. 
i rzeczywiście kierowniczego odła „| pani li robil? 

E ZYW a ʻi Ę i -A s =: PA hi chcesz, abym robił R” urzędników. Warszawa, 27. 8. (Tel. wł.) We Lwowie od- 
at R a a I = |. aa” WE odpowiedzi jeszcze Warszawa 27. 8. (Telef. wł). Ministerstwo |.bywa się konferencja ħafciarzy, na której oma* 
Odpowiadała „Gazeta PE słanowczem z innych stronnictw. Po tem jednak, co | spraw wewnętrzuych nozesłało do podległych | wiana jest sytuacja, panująca ńa rynku prze- 
i kategorycznem: „nie“. Albowiem — we-| powiedziały „Gazety“ i „Dnie“, wolno | urzędów okólnik, zalecający Ścisły nadzór nad | tworów ropnych z uwzględnieniem zwłaszcza 
dług jej mniemania, które zaszczyt przy- | wątpić, czy się jeszcze znajdzie taki bo-| wypadkami udzielania pomocy lekarskiej pra- |sprawy wywozu produktów naftowych zagra- 
nosi nie tyle jej politycznej wiedzy, ile | hater, któryby przeciw wszystkim — do- Ea BOJĘ Leg ee pk kart | nicę i możliwości dalszego rozwoju eksportu. 
szczerości — koalicje stronnictw są pro- | Słownie: przeciw wszystkim — chcial bro- o Rate a UA) =: ist wa Wj NARADY BB. W SPRAWIE REFORMY 
sta „rozpusta polityczną”; ich dojście do| nić myśli o porozumieniu stronnictw dla | Prześwietlanie promieniami Roentgena może PODATKOWEJ. 
skutku wymaga „przetargów“ z „kontra- walki z kryzysem gospodarczym dzisiaj. | być przeprowadzone tylko w wypadkach, wy- Warszawa, 27. 8. (Tel. wł.) W czwartek od: 
hentami", kiedy sanacja przecież za żadną Nie trzeba jednak oddawać się „czar-| magających pomocy chirurgicznej. Lekarstwa | była się w klubie parlamentarnym BB. narada 
„cenę“ nie chce puścić z rak tych korzy- |nej rozpaczy” z tego powodu. Rząd poro- należy przepisywać oględnie, nie wolno wyda- osobnej podkomisji podatkowej. Ww której wzięli 
ci, które ma. zumienia wszystkich państwowo-twór czych wać na rachunek państwowy żadnych odży- | udział: prez. Sławek ij min. Zaleski. Chodziło 

Dui Osów E EN idiw; st dziś i A wek, soli do kąpieli, wód i pastylek, Co do|o rozpatrzenie sprawy reformy obecnego sy- 

s, mega ok eg EJ, ej a. w, hi L Iaa M wyjazdn lekarzy do chorych, to może on na- |stemu podatkowego. 

imowolnej ankiecie wziął udział, był na- | Świadczy o tem ta „mimowolna ankieta“, | stąp'ć jedynie w wypadkach istotnie ciężkich. ' : 
czelny organ Stronnictwa Narodowego — | którąśmy wyżej streścili. Ale po doświad- | Okólnik ten wywołał zrozumiałe rozgoryczenie = oda kami aE EU 
„Gazeta Warszawska“. I jej zdaniem koa- | czeniach z ostatnich paru lat w Polsce, po wśród sfer urzędniczych. Wańszawa, 21.68. (Tel. wł) Do Wars zawy 
licja stronnictw z sanacją jest niemożliwa, | doświadczeniach innych krajów nabiera- Dolar zniżkuje. 7 przedstawiciele trustu metaiurgiczne- 


resu“. Rząd zaś sanacyjny (prócz oczywi- |sìę Napoleoni nie rodzą na zawołanie, | dach. 


Ród dj 
OPONY i DĘTKI w użyciu sa najtańsze! 


Amerykanie którzy praktycznie rozumieją, że są za biedni żeby kupować tanie rzeezy, A 
zakupili w roku 1930 do wozów zarobkowych więcej opon i dętek „GENERAL“ aniżeli 
wszystkich innych marek. —  Wyłączna sprzedaż: 


miyi NET BOLESLAW TURSHI, Kraków, ulica Jagiellońska 4. — Telefon 131-98, a 
naprzeciw Starego Teatru. 
coooa ammm ooe 8 r eeg reie a CEED ©0668 MED 0000 THID © 000 Cm 0000 
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6 czem piszą inni?.. 


P. Słudnieki projektuje rozbiór Łotwy. 


Zdeklarowany polityk sanacyjnv, pan 
Włąd. Studnicki, który niedawno projek- 
tował rozbiór Czechosłowacji, żeby Polsce 
zapewnić bezpośrednie sąsiedztwo z We- 
grami, występuje w „Słowie“ wileńskiem 
z projektem znów rozbioru (!) Łotwy (1) 
między Polskę i Rosje. 

„Przy rozgramiezaniu się z Rosją — pi- 
sze — w razie aneksji przez nią państwa 
Łotewskiego, Polska mogłaby uzyskać po- 
wiaty dyneburski i iłłuksztański oraz linję 
kolejową Dyneburg—Połock, aby mieć I nję 
Dźwiny jako linję obronną na północy“. 
Ma wprawdzie „niechęć“ — pisze pan 

Studnicki o sobie — do narzucania jarz- 
ma rosyjskiego krajowi, który „dzięki |” 
zbiegowi szeregu warunków został od Ro- 
sji wylaczony“, 
p. Studnicki zagrozić Łotwie — rozbiorem! 


ale mimo to nie waha się | 


Z pewnościa nie dopełnia Łotwa obo- | 


wiązków sprawiedliwości w stosunku do 
swoich obywateli Polaków. I możemy mieć 
słuszne o to do niej pretensje. Ale prze- 


cież winna być w tych pretensjach jakaś | 


miara., Co prawda, nie można na nią li- 
czyć u p. Studnickiego! Tacy to politycy 
urabiaja linję polityczną prasy sanacyjnej. 


| konserwatyści przeciw rządowi 
koalicyjnemu w Polsce. 


Również i konserwatywny „Dzień Pol- 
ski“ odrzuca myśl koalicji stronnictw 
w Polsce za wzorem Anglii. 

„Niema — pisze — nie może być żad- 
nej analogji z Anglją; tam konserwatyści, 
a i liberali stają i stali zawsze przedewszyst 
kiem na gruncie państwowym; nasza opo- 
zycja i z prawa i z lewa, mimo idealnych 
programów partyjnych, w których o inte- 
resią państwa mówi się w każdem prawie 
zdaniu, interes partji ustawia w praktyce 
na pierwszem dominującem miejscu”. 

„Sytuacja u nas jest poważna i jest 
"bardzo ciężka, państwo jest rzeczywiście 
„w opresji“ (wyrażenie p. Sławka z jego 
tarnowskiej mowy), ale mamy rzad zwarty 
ł silną większość parlamentarną, której nie 
grożą Żadne rozłamy i nawet głebsze nie- 
porozumienia. Zaniechanie namiętnych walk 
partyjnych ułatwiłoby niewątpliwie prze- 
trwanie państwu i społeczeństwu tych cięż- 
kich czasów, ale ta zmiana wyjśćby musiała 
przedewszystkiem od naszych partyj opo- 
zycyjnych, które bez żadnych krętactw po- 
tycznych powinnyby jasno i lojalnie 
oświadczyć: państwu jest ciężko, chcemy 
rządowi w jego pracy dopomóc, siły nasze 
są do dyspozycji, nic wzamian za to nie 
żądamy, tylko zaniechania walki partyjnej 
z drugiej strony. Zdaje się jednak, że u nas 
do takiego postawienia sprawy jeszcze bar- 
fizo daleko“, 


Nie stracili konserwatyści w tych cięż- 
kich czasach przynajmniej humoru. Sądzą 
pok ża bici dotychczas przez sanacje 

jnicy* i „opozycjoniści“ przyjda da 


p. awka i powiedzą mu: — bij dalej, 


a my ci za to damy wszystko, czego chcesz. ! 


Mają humor panowie z „Dnia Polskiego“, 


Pesłulaty włościaństwa. 


W „Zielonym Sztandarze” stawia. poseł 
Kiernik parę postulatów rolnictwa w zwią 
zku z kryzysem, jaki ta warstwa prze- 
chodzi, 

„Skoro rząd — pisze pos. Kiernik — 
oświadcza, że nie jest w stania podnieść 
cen produktów rolnych, będących poniżej 
granicy opłacalności — nie może żądać ol 
rolników tak wysokich świadczeń na rzecz 
państwa i samorzadów — jakie rolnietwo 
dawalo przy cenach możliwych. Skoro rząd 
nie jest w stanie rozwiązać sprawy kredy- 
tów długoterminowych — musi dać chło- 
pom obronę przed natarczywością wierzy” 
cieli I niszczącą ich lichwą. 

A zatem ciężary publiczne państwowe 
Í samorządowe, doprowadzone w czasach 
pomajowych do niemożliwych granic — 
muszą być — oczywiście przy równocze- 
snem obcięciu rozdymanych budżetów pań- 


stwa i samorządów — obniżone stosunkowo, 


do zniżki cen produktów rolnych. 

Powtóre rolnikom musi hyć udzielone 
ogólne moratorjum w stosunku do wszyst- 
kich wierzycieli — i to przy równoczesnem 
ustawowem obniżeniu stopy procentowej 
od wszystkich długów — do wysokości go- 
dziwej 4—5 procent, a to aż do czasu umo- 
żliwienia zamiany dłngów krótkotermino- 
wych na niskoprocentowy długoterminowy 
kredyt". 

Oczywiście pewne moratorjum byłoby 
ratunkiem wsi, która przy niskich cenach 
na płody rolne nie jest w stanie obecnie 
opłacać długów. 
ratorjum w tej rozpiętości, 
stawia poseł Kiernik? 


jakiej je 


Ale, czy jest możliwe mo-| 


„GLOS 


ingii 


Nawa książka lendyńskicgo profesora Seto- 
na Watsona znanego pod nazwiskiem „Sco- 
tusa Viateru* p, t. „Slovakia then and now” 
(Słowaczyzna dawniej a dziś) jest uwagi god- 
nym przyczy nkiem do badań powojennej sytu- 
acji w Europie środkowej. Autor informuje spo- 
leczeństwo ang'elskie, które pomagało tworzyć 
tę nową sytuację o wynikach, jakie dotych- 


czas osiągnięto. Tym razem przedmiotem jego | 


studjów jest Słowaczyzna, którą 2ddawna się 
interesuje i którą prawie że uwielbia. On poma- 
gal Słowakom w ieh walce wyzwoleńczej. Po 
połączeniu się Słowaków z Czechami, uczony 
angielski bada obecnie, do jakiego stopnia 
zmieniła się ich sytuacja. Prof. Seton Watson 
przychodzi do wniosku, że zmiana położenia 
Slowaczyzny ze stanu przedw ojennego na dzi- 
iejszy jest jedna z najznamienniejszych części 
kulturalnego dziela Europy powojennej. Jego 
zdaniem stosunki na Słowaczyźnie się tak zmie 
niły na lepsze w ostatnich kilku łatach, jak nie 
mogły się zmienić w całych ubiegłych stule- 
ciach. Seton Watson znał doskonałe Słowaczy- 
znę przedwojenna. gdzie często przebywał i zna 
również Słowaczyzne dzziejszą i dlatego też 
opinja jego ma doniosłe znaczenie. Seton Wat- 
son jest w swych pcglądach ścisły i nader kry 
tyczny, eo ujawnia się w nowym jego dziele. 

W swej książce wylicza wszelkie błędy tak- 
tyezne jakie popełnili Czesi na Siewaczyźnie, 
ale natomiast pochwala ich wytrwałość i zdol- 
ność organizacyjną jaką wykazali w latach kry- 
tycznych. W czasie podróży mło Słowaczyźnie 
Seton Watson zwiedził szkoły, urzędy, wsie i 
miasta, zbadał każdo urządzenie zaprowadzone 
po wojnie i we swej książce porównuje życie 
dzisiejszego świadomego swego znaczenia wło- 
ścianina słowackiego z życiem połepioneso pa- 
rjasa z czasów rządów węgierskich na Slowa 
czyźnie, 


NARODU" z ania 28 Sierpnia 1931. 


/«oSioewaczyźnie 


Analizując stosunki panujące w dzisiejszej 
Czechosłowacji autor zdradza znajomość naj- 
drobniejszych szezegółćw. Zajmuje się również 
kwostją mniejszości niemieckiej i zaznacza, że 
mniejszości niemieckiej w Czechosłowacji nie 
zagraża niebezpieczeństwo. W porównaniu Slo- 
waczyzny współczesnej, administracji, dzieła 
kulturalnego i polityki czechosłowackiej z sto- 
sunkami panującemi w tym kraju za rządów 
węgierskich, stan dzisiejszy o wiele korzy- 
stnicejszy jest dla samych Słowaków. Zajmuje 
się również kampanją Rothermera, którego kie- 
dys Węgrzy starali się pozyskać dla propagan- 
dy rówizjonistycznej. Seten Watson dowcdzi, 
że lord Rothermere nie był poinformowany o 
historycznem i politycznem rozwoju dawniej- 
szych Węgier i jako dowód przytacza fakt. że 


lord Rethermere ofiarował swego czasu We- 
gram rzeżkę przedstawiającą Rakosiego, cho- 


ciaż Węerzy chętnieby o tym polityku zapom- 
nieli, ponieważ on właśnie swem szowinizmem 
wywołał zatarg pomiędzy węgierskim i niewę- 
gierskim ludem na Węgrzech. 

Dalej Seton Watson w swej książce zajmuje 
się dążeniami Węgier do rewizji traktatu tria- 
nońskiego i pisze, że przy tworzeniu traktatu 
w Trianon starano się uwzględnić wszystkie 
strony problemu. Gbkecne granice Triancński 
są najdoskonalszym kompromisem z uwzgięd- 
nieniem poleżenia geograficznego, rasy i sto- 
sunków gospodarczych. Ponieważ wytyczenie 
granicy narodowościowej jest niemożliwe, wszel 
kie próby rewizjonistyczne byłyby tylko po- 
głabianiam różnie i potegowaniem nienawiści, 
Węgrzy. którzy pozostali obecnie w granicach 
Czechosłowacji. korzystają ze wszelkich praw 
obywatelskich i pelityeznych. z jakich nieko- 
rzystali w dawnych Wegrzech Niemcev a obee- 
nie nie korzystają na Węgrzech liczni Słowaey. 

p —tlpe = 


Dwaj żydzi w rządzie Mac Donalda. 


W nowym koalicyjnym rządzie Anglji za- 
siada dwóch żydów, obydwaj z ramienia partji 


liberalnej; mimister spraw zagr. lord Reading 
i minister spraw wewnętrznych sir Herbert 
Samuel, 


Lord Readiug (dawniej: Rufus Daniel Isa- 
acs) jest synem kupca. Jako chłopak okrętowy 
podróżował po wszystkich morzach. Zacząwszy 
się wczęć w późniejszym wieku (uro lzony wy r. 
1860), ukończył potrzebne studja i zosta! adwo 
katem. W r. 1904 został posłem z remienia 
partji liberalnej, w r. 1913 nobilitowsny wszedł 
do Izby lordów. W r. 1921 został wicekrólem 
Indyj. W r. 1926 opuścił ten urząd i wrócił do 
Anglji. 

W życiu żydowskiem — pisze „Nowy Dzien 


pik’ — odgry wa Reading wybitną rolę. Do r. 
1921 hył wiceprezesem  Anglo-Jewish Asso- 
ciation, pracujo+w okresie gorącej walki o de-i 


klarację Balfoura w latach 1916—17. Fo woj 
nie interesował się Reading sprawą rozwoju 
siedziby narodowej w Palestynie. Brał toż ży- 
wy udział w pracach elrkiryfikacyjnych inży- 
niora Rutenberga. Po smutnych zajściach w Pa 
lestynie w sierpniu 1029 roku inferwenjował 
kilkakrotnie prywatnie i z ramionia Żydow- 
skiej Agencji; dzięki jego wplywam udało sią 
też załagodzić zaostrzone stosunki z rządem 
angielskim i admimistracją palestyńską. 

Reading zarówno w życiu polifycznem An- 
«lji jak i w żydostwie wszechświatowem, na- 
ieży do najreprezentatymniejszych postaci po: 
litycznych ostatnich lat, 

Drugi minister-zyd w rządzie Mae Deualda. 
sir Herbert Samuel, urodzit się w Liverpoole 
w r. 1870. W r. 1902 zostal poslem do Izby 
Gmin W czasie wojny w rządzie Lloyd Geor- 
gea był min. spraw wewnętrznych. Współdz a- 
lat w tworzeniu „legjonu żydowskiego* Żabo- 
. Jemu też głewiie żydostwo ma do 
zawdzięezenia „deklarację Pafos" o Pale 
skynio jaki „barodówym demu“ żydowskim. 
W r. 1930 został zamianowany pierwszym 


l pisha O 


interesy żydów i sanacji schodzą się. 

P. Nowacz;ński, który jest mistrzem 
w odkopywaniu zapomnianych lub niezna- 
nych „skarbów“, przytacza charakterysty- 
czny głos pisma p. Priluckego p. t. „Wal- 
Glocke“ z okresu ostatnich wyborów. 

„Fakt, że sanacja — czytamy w tem 
piśmie — zwalcza naArodowców i urządza 
bogromy, wymierzone przeciw partjom reak 
cyjnym, must wywołać sympatję mas ży- 
dowskich do obeenych władców państwa. 

Tu schodzą się całkowicie interesy żydow- 

skie z dążeniami sanacji“, 

Trudno jednak spodziewać sie, by pol- 
ska (!) sanacja zrozumiała, iż jej walka 
z polskiemi (!) elementami umiarkowane- 
mi wychodzi na korzyść żydom. 


„wysokim komisarzem Palestyny. Ten okres 
jogo życia charakteryzuje „Nowy Dziennik“: 

„W ezasie swego pęcioletniaga urzędowa- 
nia popieral mimo wielu błędów. które popeł- 
nił w swej polityce wzgledem Arahów, odhu- 
dowe Narodowa Siedziby Żydowskiej w Pa- 
lestynie, Nieryhaczalnym aktem tvła jednak 
jero neminacja.prowodyra pogromistów arab- 
skich w Palestynie w r. 1921, Malsch-iimina, 
le Tlnsscini. na wielkiego Muftiogo, dając mu 
w ten sposób możność do dalszego prowadlze- 
nia polityki pogromowej wabes żytów?, 

Po ustąpieniu z zamządu Palestyny był Her. 
bert, Samuel przewedniczącym komisji dla 
spraw górnictwa, którą porzedziła strajk jene- 
ralny r. 1926. W r. 1929 podjął akcję konsoli- 
dacji partji liberalnej, To mu s'e jednak nie 
udało. I 

Prasa i opinju żydowska — widać to już 
dziś — przywiązuje wielką wagę do udziału 
tych dwóch polityków żydowskich w nowym 
rządzie angielskim. Najwidoczniej Jiczą. że przy 

zmienić of'rialny kurs An- 


ich pomocy uda sie 
Może ich 


glj w stosunku do prac sjonizmu 
jednak spotkać zawód, 
Bezwątpienia jednak znajdzie międzynaro- 
dowe żydostwa w tych swoich dwóch wybit- 
dla innych swoich 
B. D. 


nych mumistrach poparcie 
poczynań. 


Jeszcze o rezygnacji arcyb. Kordacza. 


„Reichspost* wiedeńska wraca jeszcze do 
sprawy arcyb. Kardacza i w korespondencji 
x Pragi zapewnia. że jedynym i wvłęcznym po 
sędziwego arcybiskupa bhy- 
katoliekieh 
. szczególnie leailera partji. ks. 
którego narzędziem” stał się 
Nuncjusz Ciriagi. Chodziće miało ks, Szramko- 
wi o usunięcia Areyb. Kerdacza z tego powo- 
(lu. iż Arcyhiskup popierał zjednoczenie wszyst 
kich katolickich partyj w Czechosłowacji (wę- 
gierskiej. czeskiej, niemieckiej i słowackiej), 
czemu się ks. Szramek rzekom» opierał... We- 
due .Reichspost* miało sią zachowanie Nun- 
cjnszą. O*riaciego spotkać za złą oceną w Rzy- 
mie. Dlatogo _. pisza — jest on już nie do 
utrzymania w Pradze. 

Czegóż jnż nie pisana a pawodach rezy- 
snacji Areyb. Kordacza.. Niemiecki korespon- 
dent wiedeńskiego organu nie mógł oczywiście 
nie dapatrzyć się tu narodowośriowych pown- 
dów. To już leży w mentalności niemieckiej. 

Prawdopodokną natomiast jest pogłoska o 
zmianie Namicjusza, Objektywnie sadzac. nie 
przeprowadził on sprawy rezygnacji Areyb. 
Kordacza taktownie. Jako jego następce wy- 
mieniają pisma Mgr. Borgongin Duca,  obec- 
nego nuncjusza przy Kwirynale. 


wodem rezy gnacji 
ły  „manowry” 
z „Lid. Śtrany”* 


Porał Szramka, 


a OI 


aacjonalistów. 


T 4 


Walka w teatrze. 


Jak wynika 2 podanych przez nas wczoraj 
wiadomości z „terenu walki” ZASP-u z dyrek- 
torami teatrów, pwzewlekający się konflikt do- 
znał dalszego zaostrzenia. Nieustępiiwość obu 
stron doprowadziła do tego, że lziś już pe- 
wnem jest, że z dniem 1 września, kiedy zwy- 
kle rozpoczyna się sezon jesienny, Stoleczne | 
teatry w każdym razie, a nadto wiele prowin- 
cjonalnych będzie nieczynnych. W społeczeń. | 
stwie walka ta nie budzi naogół oddźwięków 
sympatji. Obecna chwila ciężkiego przesilenia 
gospodarczego, pod którem uginają się wszyst- 
kie warstwy społeczeństwa — nakazuje w kon 
fliktach takich kierować się pewnemi wzajem- 
nemi ustępstwami, Niewątpliwie, w żasłaniach | 
ZASP.-1 mających charakter przeważne socjal- 
ny. jest dużo słuszności; słusznem jest dą- 
żenie jego do zapewnienia czlonkom mia mum 
cgzystencji przez caly 12-miesięczny okres cza. 
su, ale o ile można wnosić z »rzedustających 
się do prasy wiadomości, są. tam żądania rze- 
czywiście trudno dające się uzasadnić. Tak 
więc np. ZASP domaga się, by dyrektorzy za- 
gwarantowali ściąganie 10-groszowych opłat 
od miejsc i to minimaln'e od 25% ogólnej liez- 
by miejse w każdym teatrze. Czyli, że jeśli 
teatr obliczony na 1.000 widzów, wyśprzeda 
tylko piątą część miejsc. to dyrektor z własne] 
kieszeni msi opłacić na rzecz ZASP-u poda- 
tek za pięćdziesięciu widzów. Tak fantastycz: 
ne wymagana w dzisiejszych czasach muszą 
zaostrzać konflikt. Na widzów nie da się 
zwiąkszonych ciężarów przerzuzić, gdyż ani 
stosunki materjalne społeczeństwa na to nie 
pozwalaja. ani poziom gry w teatrach nie stol 
w ostatnich czasach nacgół na raki wyżynie, 
by pobudził silniejszą frekwencję. Spoleczeń- 
stwo oczekując rvchlego zlikwidowania tych 
sporów i uruchomienia teatrów. aczękuje prze- 
dewszystkiem pewnego podciągnięcia pozioma 
i repertuarów i ich wykonania. 

Spór między ZAŚP-em a dyrektorami niema 
nie wspćlneg) — jak zaznacza znakomita ar- 
tystka p. Irena Solska w liście otwartym, ogło- 
szonym w prasię warszawskiej — z teatrem, 
jest to tylko walka poszczególnych ambicji. 
Taki zaś spór nie znajdzie zupełnie zrozumie- 
nia w szerszej op'mii. tembardziej, żo naraża na 
hęzrobocie dużą liezhę aktorów, gdv i tak już, 
w dotychczasowych warunkach” bezrobocie za- 
slądało także į za kulisy teatralne, Pow'nno to 
było skłonić elementy rozwaźniejsze do now- 
ściągniceja demagogicznych zapędów. ..Pelny 
żłób — zaznacza w dość ostrych slowach S3I- 
ska — nie zawsze jest milym żlobem. Najpeł- 
niejszy żlób mają zwykle świnie. Nie tego 
w teatrze trzcha i nie o to nam wszystkim 
idzie!*, P. Solska kończy swoje uwagi stwier- 
dzeniem, że winy są tak no jednej jak i po 
drugiej stronie. oraz że wiecej nalcżaltby my- 
śleć o samej pracy niż o walce. 

Jest to stanowisko niewątpliwie sluszne, 
Wydatek na teatr jest dziś dla. większości spo- 
leczeństwa niemal luksusem, na który jesli ktoś 
zdobywa się. pragnie zobaczyć rzeczy nietylko 
wartościowe, ale i debrze wykonane. Na tem 
tle powstala przecież dlnea dyskusja o dzisiej- 
szym kryzysie teatru w zakrosię tego, co pu- 
bliczności daje a z którymto kryzysem lączy się 
także i przesilenie finunsowe seon polskieh. 
Teatry uatomiast dobrze prowadzone, nie skar- 
żą sią na brak frekwencji. 

Gdyhy ogólne warunki bytu były pomyśl- 
niejsze niż są Jbecnie, zapewne do konfliktu 
tego wogólchy nie doszło, luh zostalhy rychło 
zlikwidowany. W ohecnej jednak sytuacji za- 
równo aktorzy obstają przy swych postulatach 
uposażeniowych, jak i dyraktorzy toatrów nie 
moga. zdobyć się na decyzje szukania oszezęd- 
ności tylko w wydatkach rzeczowych, wycho. 
dząc z założenia. że musiałby na tem ucierpieć 
poziom wystawianych sztuk a w konsekwencji 
odbiłoby się to na frokweneji. W nastrojach 
bozwzględnego uporu z ob stron, przy braku 
łagodzących te walke glosów rozsądku. doszła 
do takiej sytnacji, że teatry z początkiem £e- 
zoni będą zamknięte, Czy powiodą sie zapo- 
wiadane próby dalszej w alki w postaci konkn- 
roneyjnyeli imprez jednej i drugiej strony mot- 
na w to watpié. Może bedzie to — o ile w osta. 
tniej chwili do jakiegoś porzzumienia mie doj- 
dzie — ciekawom widowiskiem, ale zaintereso: 
wanym stronom napewno korzyści nie przymie- 
sio, raczej pogłehi kryzys, jaki teatry już prze- 
żywają. 
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FORTEPIANGÓW 
WŁADYSŁAW BOLOŃSKI 


(dawniej Zygm. Raba) 


Kraków, Rynek Główny 34. 
(Palae Spiskd) 
poleca w wielkim wyborze Kralowe i Za- 
graniczne fortepiany, pianina, flsharmon|a 
na bardzo korzystnych warunkach. — 
Ceny konkurencyjne. 
Używane fortepiany i pianina, z gwa- 
rancją zawsze na składzie. 
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Jia ziemiach Mzpltei 


Rowe próby chłopów przedostania się 
przez granicę. 

Z pogranicza nadchodzą wieści o nowych 
usiłowaniach przedostania się do Sowietów, 
chłopów, którzy pod wpływem agitacji komu- 
nistów uwierzyli, że znajdą tam dobrobyt. 

Nocy onegdajszeęi koło majątku Izabelin 
w pow, Roś ewskir: czyniła próby przedosta- 
nia się za granice grupa chłopów, do których 
patrol KOP. strzelał. Dwie osoby zostały zabite. 

Również koło Milczy przekradało się iprzez 
granicę T osób, Na Skutek strzałów ueiekinie- 
rzy rozbiegli się, ipozostawiajac ma przedpolu 
rannego. Nieco dalej na południe od Milczy zo- 
stała zabita jeszcze jedua osobą. 

W związku z sytnacją na pograniczu przy- 
hyla tam specjalna komisja z miu. spraw we- 
wnętrznych, 


Przygotowania do powszechnego 

spisu ludności 

W dalszym ciągu czyniene są energiczne 
przygotowania do II powszechnawo spisu lwino- 
ści, mającego odkyć,w grudniu hb. r. Ze 
wszystkich gmin zostały już zebrane wykazy 
miejscowości zamieszkałych  (2siodli), których 
liczba wydcgi ekolo 160.000, 

Obecnie na terenie calego państwa przepro- 
madzany jest przez sminv wiejskie i miejskie 
zarządzony przez ministra spraw wewnętrznych 
spis wszystkich nieruchomości, na których znaj 
duja się budynki zamieszkane. Zawczasu spo- 
rządzone wykazy nieruchomcści mają zapewnić, 
że żadna nieruchomość, ami też jej mieszkańcy 
nie zcstaną pominieci w chwili spisu. z drugiej 
strony wykazy te umeżliwiają racjonalny po- 
dział państwa na okręgi spisowe, co Jczywiście 
w ogromnym stopniu zaważy na sprawności 
przeńrowadzania spisu i w konsekwencji na ja- 
kości jego wyników. 


sią 


Kanady kandyctie nie ustają. 
Onegdaj n nocy dokonano napadu rabunko- 
wego na karczmę Jakóba Manbacha, w Pod- 
nionasterku. Trzech bandytów. uzbrojonych 
w rewclwery, wtargnęło do karczmy i sterory- 
checnych. zrabowało większą ilość 
spiry Ay tytontu i kilkadziesiąt złotych go- 
tówki, Po dokonaniu rabunku bandyci zbiegli. 
Policja. i adzi pościg. 
—— 

KRWAWY DRAMAT MAŁŻEŃSKI Le- 
karz kolejowy dr, Wł. Jastrzębski we Włoct- 
ławku wystrzałem z rewelweru zabił swą żonę 
Seraf nę. poczem sam pozbawił się życia, zosta- 
kaqtkę z wyjaśnieniem | okcliczności 


ZOWwawszy 


wiajye 


dramatu. Policja wdrożyła ślelztwo. Jak sty: 
chać, tłem żonobójstwa i samobójsuaa był ©- 


stry zatarg i niesorozumienia małżeńskie, 

EODLOŻYŁ OGIEŃ POD DOM BRATA. 
Na tle sporu majątkowego pomiędzy braćmi 
łuszczyców jeden z nich łukjan podłożył 0- 
gień pod dom swego brata Maks, ma. w Drohi- 
czynie. Ogień przerzueł się na pobliskie bu- 
dynki. wskutek czego spaliło się 20 domów 
mieszkalnych, 14 stodół į 22 drobnych zabu- 
dowań gospodarskich. Podpalaczą osadzono 
m więzienisn, 

ZNOWU ŚWIĘTOKRADZTWO W WIL- 
NIE. W kościele św. Michała przy klasztorze 
Bernariltynek popełniono świętokradztwo. Trzy 
ołtarze tej świątyni obdarte zostały z kosztow- 
rych wot. Świętokradztwa dokonaro jeszcze 
m poniedziałek, lecz spostrzeżono je dopiero 
O kradzieży zawiadomionc władze 


wczoraj. 
śledcze, które też wezczęły dochodzenia, 
BRATOBÓJCA. We wsi Miekiewicze na 


mileńszczyżnie na tle porachunków osobistych 
wynikła bójka pomiędzy braćmi Łuskimi. 
W czasie bójki jeden z braci porwał leżąca 
kelo ed wozu i uderzył niem brata, Śmierć 
mastąnia natychmiast, Bratohójcę aresztowana. 
no. 

IESZCZĘŚLIWY WYPADEK OFICERA. 
Podczas wyścigów z przeszkodami w Piotrko- 
wie par. Gromnicki, jadący na „Czarusiu* prze- 
wrócił się podczas skoku przez przeszkodę 
wraz z koniem. Upadek hył tak nieszczęśliwy, 
że por. Gromnicki doznal złamania nogi, kilku 
żeber 1 ohoiczyków. W stanie bardzo ciężkim 
przewiaziono go do szpitala. 


——:0:—— 
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Drugi i trzeci dzień Tygzdnia Spolecz- 
nego Odrodzenia. 

W poniedziałek jak) w dugim dniu Tygo- 
dnia Społecznego Mszę św. odprawił ks. prymas 
Hiond, który udzielił zebranym swego paster- 
skiego błogoslawieństwa. Obrady rozpoczęty 
się wykładem ks. prof. Pastuszki, który mówił 
> wpływie prądów  nuaturalistycznych na 
współczesną umysłowość katol, Ożywioma dy- 
skneja wskazała na zrazumienie przez członków 
Odrodzenia  hłedów filozoficznych jpanująerch 
w dzisiejszem społeczeństwie a wypaczających 
myśl ludzka, Następnie ks. Wład. Lewandowicz, 
dyr. Akcji Katoliekiej arch. warszawskiej i se- 
mier Odr. mówił o religijnem życiu jednostki. 
Popołudniu mg. Tad. Szteyrer wygłosił referat 
„O uniwersalizmie Kościoła i myśli katol.”, — 
Referent w świetnie przygotowanym referacie 


Koniec sierpnia w uzdrowiskach. 


Wiadomości z 26 b. m. 


Zakopane, Długstrwaiy okres 


niepogody | on doskonale. 


gdyż przysłowiowa piękna jesień 


płynął na zmniejszenie się frekwencji, Mimo | truskawiecka pozwoli korzystać z cudów przy- 


to ruch przyjezdnych nie ustaje i według wszel- 
kich zapowiedzi trwał będzie ec najmniej do po- 


rody licznym zwolennikom tego zdrajowiska. 
Zgłoszenia na sezon jesienny napływaja obec 


łowy września. Piekna jesień tatrzańska, która, nie w wielkiej ilości. Zarząd zdrajowy przygo- 
jest porą niedocenianą przez ogół letników. ścią | towuje na jesień cały szereg atrakcyj dla nprzy 


gać będzie tego roku z pewnością wiełkie rzesze 
turystów. Wysokogórski ruch turystyczny jesi 
w dalszym ciągu cć'vwiosy i mimo ye dy 
liczne wycieczki przechcdza iprzez najpepular- 
niejsze szlaki tatrzańskie. Wszystkie prawie 
schroniska są przepełnione, W samym Zakcna- 
nem i w okolicznych miejscowościach letnisko- 
wych znchiło się obecnie znacznie luźniej 
że nie brak pomieszczeń. 

Żegiestów. 
się w Żegiostowie trzeci 'sezeu kuracyjńy, 
którym ceny są znacznie obkniżore, Prócz nor- 
malnego pobyiu można także 


jamnienia pobytu, 

Niemirów-Zdrój. Trzeci sezen, dzięki trzy- 
dzicsteprocentowemu cpustcwi odznacza się dal 
szym wielkim napływem gości. Nietylko ceny 
kąpieli. ale į ponsjoaatów oraz mieszkań uległy 
zaiżee. Niemirów jest wzgćle niezmiennie tani. 
a ponalto nie placi się w niem taksy zdrojowej. 


t . . Š . 
tak, | mimo tego jednak knracjusze mają, cały szęreg 
| rezeyw ek i atrakcyj. Powzięto zamiar rczparce- 
Z dniem dzisiejszym kę na | lewać sasiedni Szczeżec na letnisko. 


Jest to 
miejscowość pedgórska. bardzo pięknie poło- 
żona, o iglastem zalesieniu a wy posażoma w do- 


przeprowadzić į skenałą zieng kapiel. Szczeżee na daje się spe- 


kuracje za opłata ryczałtową. w koda 280 zł. | eialnie na lotniska kampingowe. 


zą trzytygedniowy pcbyt ij 280 zł. za potyt 
czteretygodniowy. W ceuach powyższych mie-| 
szczą się wydatki za mieszkanie. 
w pensjonatach zakładowych lub restauracji 
Demu Zdrojewego. zabiegi leeznicze w ilości 
wskazanej przez lekarzy (kąpiele mineralne, 
borowinowe. okłady i t. qd), takse zdrojową. 
i wszelkie inae opłaty. jak podatek. oplata za 
służbę. przewóz i odwóz bagaży. Do Zakładu 
można przyjechać checnie tez uprzedniego za- 
mawiania pokoi. które można wybrać na miej- 
SCU 
Truskawiec, 
rozroezmma sie 1-go września 


Sezon jesienny w Truskaweu 
Zapowiada się 


za > 


ut trzy manie | je sienny, 


Kosów, W Lecznicy Dra Tamawskiego pod 
Kozcewem r2zmoczął się już trzeci sezon t. zw, 
Jest on tańszy i znacznie spokojniej- 
szy Gd poprzedniego a pora jest najlepszą dla 
zahartowania na zimę, która jest zdrowszą od 
lata. szczególnie dla tych, którzy wiele przeby- 
wają na świeżem powietrzu. To też na sezon 
jesienny przyjeżdżają do Kosowa pacjenci po- 
wtórnie, bardzo często też przyjeżdżają ma mo- 
byt tutaj po leczeniu w innych uzdrowiskach. 
celem Rartowania się. Sezon jesienny nadaje się 
również najlepiej na leczenie wadliwej przemia- 
ny materii, zapomocą kuracji owocowej. 

BS, 


Lekarskie biore stwierdzeń w Lourdes. 


Dnia 22-go b. m. około 40-tu lekarzy, któ- | dopiero co Panu mówiłem i rezolucja, jaką po- 
rzy przybyli do Lourdes z okazji 59-tej naro- ; wzięliśmy, wydają mi się całkiem charaktery: 


dowej pielgrzymki francuskiej, 


obradowało | styczne, Przypominam nadto, że do Biura do- 


dwukrotnie w Biurze stwierdzeń, przed proce- | puszczany jest każdy lekarz; może on tam ko- 


sją z Najśw., Sakramentem i po niej Badali 
oni długo dwie choroby, uleczone o tym sa- 
mym czasie w roku ubiegłym. Jeden z faktów 
wydał im się tak niezwykłym, że przed wypo 
wiedzeniem się chcieli dodatkowego badania 
i odłożyli decyzję do roku następnego. Che- 
dzi tu o kobietę, chorą na raka, której lekarz 
mie pozwalał na podróż do Lourdes Łez Opera. 
cji Chora mimo to udała się tam cierpiąc o. 
kmutnie. Bandaże jej opatrunków w drodze 
stale pokrywały się zakrwawioną ropą. Zamm 
rzona w sadzawce w Lourdes pątniczka, została 
odrazu uzdrowiona, 

„Ja — mówił pewien lekarz koresponden- 
towi paryskiej „La Croix“ — jak : większość 
moich kolegów, mię mieliśmy najmniejszej 
wątpliwości, że kobieta ta została cudownie 
uzdrowicna. Mimo to byłem jednym z tych. 
którzy żądali dodatkowego badania Mimo for- 
malnych certyfikatów i Świadectw, jakie po- 
siadamy, może istnieć jeszcze jakaś bardzo sła- 
ba wątpliwość co do natury choroby. Uważam, 
że wątpliwość tę powinniśmy wyjaśnić, by cał- 
kowicie uniknąć krytyki naszych kolegów nle- 
wierzących, Mówię naturalnie o niewierzących, 
ale mających dobrą wolę. Ci mogą być przes 
konani, że tu odbywa się praca sumienna, kom- 
petentna i naprawdę naukowa. Tę ostatnią 
gwarancję daje nietylko dominująca w każ- 
dym z nas troska, ale i kwalifikacje pewnej 
liczby obecnych tu kolegów. mistrzów utytu. 
łowanych i znanych. Decyzje nasze są tak su- 


rowe, że mogą budzić zaufanie nawet w naj- 


większych sceptykach. Przypadek o którym 


poważne zapalenie przewodu, 


rzystać ze wszystkich praw, jakie przysługują 
jego kolegom, bez żadnej formalności. Każdy 
więc może sprawdzić naszą pracę i skonstato- 
wać. że kieruje nami tylko i wyłącznie troska 
o prawdę, Niech mi wolno kędzie podkreślić, 
żę mistrzowstwo doktora Vallet (kierownika 
Biura stwierdzeń) jest dla nas wielką pomocą”. 

Poprzedniego ranka lekarze Biura stwier- 
dzeń badali pod przewodnictwem dra Vallet'a 
trzy inne wrypadki uleczeń, jakie miały miej- 
sce w Czasie pielgrzymki narodowej w roku 
zeszłym, i, kierując się zwykłą skrupulatnością, 
tylko jeden z nich uznali za *aki. który nie 
da się wytłumaczyć w sposób naturalny. Przy- 
padek ten dotyczy panny Halny Humbert 
z Rampont, Hczącej obecnie 47 lat. 

Przed przybyciem w roku ubiegłym do 
Lourdes pacjentka ta od jedenastu miesięcy 
mie podnosiła się z łóżka, cierpiąc na bardzo 
którym żółć 
spływa do dwunastnicy, i na chorobę cukrową. 
Miała oma straszliwe bóle i nie przyjmowała 
pokarm. W szpitalu w Verdun uważano ją za 
stracomą; jedynie bardzo niebezpieczna opera- 
cja mogła ją jeszcze uratować, Panna Hum. 
bert mie poddała się jednak operacji i 22-go 
sierpnia została zanurzona w sadzawce. Zaraz 
po pierwszej kąpieli poczuła się uzdrowioną. 
Po powrocie do Verdun poszła do swego łe 
karza. który skonstatował zupełne uleczenie. 
Obecnie po upływie dwunastu miesięcy Biuro 
stwierdziło formalnie to całkowite uzdrowie- 
nie. (KIAP.). 
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zobrazował najważniejszą cechę Kościała kato- 
lickiego, oraz wszystkie błędy, panujące w umy 
słowości dzisiejszej cywilizacji przeciwne tej 
zasadzie Kościoła Bardzo ożywiona i długa 
dyskusja świadczyła jak słowa młədego prele- 
genta trafiły do przekonania uczestników i jak 
były odbiciem ich własnych poglądów. W ze- 
bramiu wzięli udział prymas Polski Hlond, kar- 
dynał Kakowsli oraz księża biskupi: Fulmaa, 
Przeździecki, Jełowicki. W odpowiedzi na 'sła- 
wa powitalne Komitetu wykonawczego, zabrał 
głos iks. kardynał Kakowski, którzy w mocnych 
słowach zachęcił „odrodzeniowców” do dalszej 
pracy. ..W dobie dzisiejszej, gdzie brak mot- 
nych, zdecydowanych charakterów, prawdzi- 
wych bojowników Chrystusa trzeba ludzi > mie- 
ugietych zasadach. Odrodzenie pracuje nad wy- 
chowaniem takich bojowników na terenie aka- 


demickim*, Do kontynuowania tej pracy wezwał 


wszystkich odrodzeniowców w imieniu kardy- 
nałów i biskupów polskich. Następnie dostojni- 
cy Kościoła ndzielili zebranym  pasterskiego 
błogosławieństwa. Wieczorną konferencję o Cie 


le i Krwi Pańskiej wygłosił ks. Korniłowicz. 


Obrady wtorkowa rozpoczęła Msza św. od: 
prawiona przez ks. kardynałg  Kakowskiego, 
w czasie której uczestnicy Tygodnia przysta- 


pili, jak codzień, do Komumji éw. Następnie 
O. Lajeunie, Dominikanin z Juvisy (Francja) 
redaktor nacz.: „Les editions des Cenfs”, wygło 
sił z ogniem referat L'ame de lapostolat i Y. 
Sołtanówna ref. „Ogólne zagadnienia ko'ene 
w świetle katolicyzmu“. 

Popołudniu odbyła się sekcja koleżanek 
obejmująca sprawozdanie z pracy całorocznej i 
program na przyszłość. paczem referat o „Na- 
tural'źmie współczesnej myśli ekonomicznej” 
wygłosił p. inż. Strzeszewski. Nastąpiła oczywi- 
ście dyskusja, W południe młodzież żeenała ser- 
decznie ke. kardynała Kakowskiego, dziękując 
za ojcowską opiekę. Wieczorem odbyła się kon 
ferencja rel. ks. Krasuckiego o chrzcie św. 

O olbrzymiem zainteresowaniu T. Spoałecz- 
nym świadczy ilość uczestników (zgórą 300 
osób) z młodzieży i starszego społeczeństwa, 
sto depesz od wszystkich prawie biskupów pol- 
skich i wielu wybitnych osób. Wr- 
soki poziom intelektualny nie przeszkadza zu- 
pelnie nastrojowi i pogodnej wesołości. widocz. 
nej zwłaszcza podczas rekreacvj i posiłków, 
Uderza to zwłaszcza cudzoziemców którzy po- 
dziwiają umiejetność połączenia poważnej nra- 
cy i wesołości. 
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Nadszedł świeży transport 
ręcznych 


Fabryki ANC PER" 
odznaczonej wielkim złotym 
i srebrnym medalem 


ODDZIAŁ 


Kraków, pl. Marjacki L. 9. |-sze piętro. 
Telefon Nr. 102-92. Telefon Nr. 102-92. 


Przyjmuje się dywany do ezyszezenia! 
MMM 


Lindbergh pod obserwacją policji 

japońskiej. 

Lindbergha i jego żonę omal nie spotkał 
los lotników amerykańskich, Pangborna i Hern- 
dorna. którzy po okrążeniu trzech czwartych 
kuli ziemskiej zostali aresztowani w Tokio pod 
zarzutem szpiegostwa. Lindberghów, mrzyby- 
łych do Nemure, witano entuzjastycznie, Trzy” 
krotne jednak lądowanie w drodze z Kamczat- 
ki do Japonji wydało się podejrzanem władzom 
w Nemure, Policja przeto podzieliła się swo- 
jemi przypuszczeniami z władzami w Tokio. Te 
jednak nie dały posłuchu podejrzeniom i ze- 
zwoliły na przylot samolotu do stolicy, gdzie 
tłumy publiczności zgotowały Lindberghom en- 
tuzjastyczne przyjęcie. W manifestacjach wzię- 
ło udział około 100.000 osób. 


Nautilus zrezygnował z wyprawy 

do bieguna. 

„Nautilus“, znajdujący się w drodze pod 
biegun, został zmuszony do szybkiego powro- 
tu, a przyczyną tego jest ponowne uszkodzenie 
maszyn. Wobec tago Wiłkins zrezygnował 
ostatecznie z dokonania wyprawy pod biegun 
w tym roku. 


Rozstrzelani za próbę ucieczki do Polski 

GPU w Kamieńcu Podolskim skazało na 
karę Śmierci 18-tu uciekinierów do Polski — 
obywateli sowieckich, którzy kilka razy zo- 
stali przyłapani przez czerwoną straż granicz- 
ną w czasie przekraczania granicy polsko-so- 
wieckiej, 

Wśród skazanych znajduje się 5 Niemców 
kolonistów z niemieckiej republiki nadwołżań- 
skiej oraz dwaj Polacy, Niemoński Feliks i Du- 
dzik Marjan. 


Działalność Akcji katolickiej we Włoszech 

„Osservatore Romano“ ogłasza okółnik o 
działalności wwiązków diecezjalnych Akcji ka- 
tolickiej. Z okólnika tego wynika. że związki 
diecezjalne bynajmniej nie zosiały rozwiązane, 
lecz w dalszym ciągu prowadzą akcję i propa- 
gandę stosownie do wskazówek biskupów, od 
których są zależne. Z t2go samego ckólnika 
widać, że funkriunują nadal centrale dłenezja]: 
ne tej organizacji i że nad wszystkiem czuwa 
prezydjum, które udziela Akcji wskazówek 
i daje jej inicjatywę. Jednocześnie ckólntk za- 
wiadamie o nowej siedzibie central: związków 
diecezjalnych w pałacu Largo Cavalleggeri, 
oddanym jej do dyspozycji przez Ojca Świę- 
tago. IKAP). 

Szczątki króla Władysława IV 

odnalezione ? 

W toku dalszych poszukiwań w kaplicy Św. 
Kazimierza w Bazylice wileńskiej dnaleziono 
w podmurówce, poć posadzką w specjalnie sta- 
ramnem obmurowaniu, szczątki puszki cynowej 
i obok inma drugą taką puszkę. prostokątną, 
cokolwiek tylko uszkodzoną. Wewnątrz puszki 
znaleziono wnętrzności i szczątki ludrkie. Wo- 
bec istnienia danych historycznych. że w ka- 
plicy Św. Kazimierza były złożone w r. 1648 
wmętrzmości i serce króla Wfadysława IV, za- 
chodzi prawdapodobieństwo, że odnaleziona ta 
właśnie szozątki królewskie. 


„Wieczne“ ogniska. 

Dziennik budapeszteński „Magyarsag* poe 
daje ciekawą notatke w związku z powołaniem 
do życia monopolu zapałczanego w Rumun. 
której zubożała ludność wiejska  wszelkiemi 
sposobami ogranicza swoje potrzeby i wydatki. 
Podrożenie zapałek npodsunęło jej myśl oszcze- 
dzania ich przez podtrzymywanie . wiecznego” 
ognia, W okolicy Belenycs wieśniacy zorgani« 
zowali sie w grupy, które obierają młodą dziew 
czynę i powierzają jej czuwanie cały dzień nad 
ogniem, aby sąsiedzi. chcąc zapalić u siebta 
ognisko. alho zanalić fajke. nie potrzebowal! 
używać zapałek. Mem .wieczny* ogień jest roz- 
palany codziennie w innej chacie, 
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GROŻNY POŻAR W KOPALNI WOSKU. 
Na kopalni wosku ziemnego firmy „Ozokoryt” 
w Dźwiniaczu. pow. Bohorodczany wybuch? 
groźny pożar. Pastwa płomieni padła szopa i 
dwa wagony wyprodrkowanego wosku ogólnej 


wartości 10.000 zł. Przyczyna pożaru było 
prawdopodobnie nigogtrożnc achódzonie się 
z ogniem, 


Fr. L 


Kaplica polska w Padw e. 


Liczni pielgrzymi różnych narodowości, przy- 
bywający do Padwy z powodu roku jubileuszo. 
wego św. Antoniego, zwiedzając bazylikę pa- 
dewską. podziwiają — między innemi — kapli- 
cę polską, 

Powstała ona w r. 1889 dzięki zabiegom ów 
czesnego spowiednika polskiego w Padwie, ks, 
Jana Warchala, Zdobią ją malowidła Tadeusza 
Popiela, przedstawiające: wskrzeszenie Piotro- 
wina, odnalezienie zwłok św. Stanislawa, pesta- 
cie świętych polskich, oraz Matkę Boską Czę- 
stochowską, tę prawdziwą Patronkę polskich 
rycerzy, z porąbanem od miecza obliczem, 
schodzącą w otoczeniu aniolów pomiędzy wier- 
ny sobie lud polski. W kaplicy znajduje SĄ 
piękny ołtarz marmurowy św. Stanislawa Disku 
pa, popiersie króla Jana I i szereg polskich 
grobowców. 

Wychodzące w Wenecji czasopismo włoskie 
„M gazzettino illmstrato',, zamieszczając nieda- 
wno zdjęcia fotograficzne z kaplicy polskiej w 
Padwie, przyniosło również portret ogromnie 
poważanego przez Włochów. obecnego spowie- 
Anika polskiego przy bazylice padewskiej ka, 
Franciszka Pyznara, bardzo gorliwego i zasłu- 
żonego stróża pamiątek polskich w Padwie, ser- 
decznego opiekuna i niestrudzonezo przewodni- 
ka Polaków, przybywających do Padwy. 

Na skutek starań 1 zabiegów ks. Pyznara 
przybyła ostatnio kaplicy polskiej nowa pamią- 
tka: marmurowy pomnik, poświęcony pamięci 
bohaterskiego księdza Skorupki, Nadto na no- 
wym fresku, zdobiacym główną kopułę hazy- 


liki — co również zawdzięczamy zabiegom ks.; 


Pyznara — widnieje, pomiędzy postaciami świę 
trch. postać królowej Polski św. Kingi. (P.) 


Rewizja podręczników szkolnych 
w Japonji. 


Według ostatnich wiadomości, podanych 
przez prasę japońską, Ministerstwo Oświaty za- 
mierza przeprowadzić rewizję podreczników 
szkolnych celem przystosowania ich do rowo- 
czesnych warunków społecznych i międzyna- 
rodowych. Co do pierwszych, usunięte mają 
być nietylko cało ustępy o stosunkach między 
panem a sługą, datujące się z czasów feudal- 
nych, ale nawet terminy oznaczające sługę, 
które zostały zaczerpnięte z języka chińskie- 
go i zawierały w sobie pojęcie niższości. Slu- 
żyć to ma do zacierania różnicy klas i do de- 
mokracji społeczeństwa japońskiego. W tym 
samym celu usunięte mają być niektóre histo- 
ryczne postacie samurajów, a wprowadzone 
imiona mężów nauki, rekrutujących się z klas 
niższych, jak np. dr. Hideo Noguchi, który zwal 
czając duże trudności i mimo kalectwa zdobył 
sobie uznanie cywilizowanego Świata przez swe 
prace w dziedzinie medycyny i który życie zło- 
żył na ołtarzu nauki, umierając w r. 1927 na 
żółtą tebrę, na którą niezmordowanie szukał 


lekarstwa. Dla ożywienia uczuć międzynarodo- | 


wych podręczniki zawierać mają opisy soli- 
darmości międzynarodowej, czego dowodem hy- 
ła np. pomoc, z jaką pośpieszrł caly świat Ja- 
ponji, dotkniętej trzęsieniem ziemi w 1923 r 


i asi ia da 


Karel Baykowski. 


II Wtedy zwątpił we wszystko — w Boga 
i w przyszłość. 

Równocześnie rozchorował się ciężko. W go 
rączce prześladowaly go wizje, doktór Francuz 
upominał, że niepomogą leki: „si vous conti- 
nuer a vóws livrer aux sombres pensżes qui 
vous tuent”, 

W snach tych maligny pełnych, gdy przed 
duszą omroczoną zwątpieniem byla tylko prze- 
pastna otchłań pustki, jak promyk nadzieji bły- 
skała mała gwiazdka, a nią bylo imię „Andrzej 
Towiański", 

Im więcej rodacy szkalowali czlowieka tego 
napaściami, im więcej urągali jego poslannietwu 
tem więcej Baykowskiego pociągał jego wok 
mistyka w aureoli krzywdy wyrządzanej. 

To, że za Towiańskim poszedł Miekiewicz, 
Seweryn Goszczyński i Różycki bylo rękojnią 
dla Baykowskiego, że „sprawa” jest istotnie 
„bożą* — | marzył tylko o tem, aby zetknąć 
sią z Towiańskim i poznać jego misję. Także 
odnoszenie się d? Towiańskiego ks. Edwarda 
Duńskiego, który entuzjastycznie wyrażał sią 
a wpływie jego na ateuszów, umacniało Ray- 
kowskiego w przedsięwzięciu oddania się To- 
wiańskiemu. 

Tymczasem leżał siężko chory i nie mógł na. 
wet marzyć o opuszczeniu łóżka. 

Dziekoński, który tęsknił strasznie za kra- 
Jem, przyniósł raz wiadomość, że znalazł już 
prawdziwą drogę odbudowania Ojczyzny a dro- 
ga ta jot „Sprawa boża”, do której Andrzej 
Towiański pow oluje wszystkich radaków bez 
różnicy wyznań i różnie politycznych, bez różni- 
cy piei, nie wyłączając największych grzeszni- 
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„GLOS NARODU” z dnia 28 Sierpnia 1937. 


Fragment powieści, 


Poniżej sA fragment sensacyjnej 
powieści „Szary dom“, wedlug której nakte- 
cony Fh film przez wytwórnię Metro- 
Goldw yn-Maycr. „Szary Dom“ maluje w ja- 
skrawych barwach stosunki, panujące w naj 
większem więzieniu amerykańskiem Sing- 
Sing, a jego kulminacyjną sceną jest wielki 
bunt więźniów, uśmierzony przy pomocy ať- 
mat, czołgów i karabinów maszynowych. 
Medly w kagłicy więziennej byly skończone. 

Rozległo się szuranie nogami, słychać było jc- 
szcze edzien'eglzie przyciszenę głosy i wreszcie 
zaległa Zerzytnał elektryczny zegar. — 
W tej samej chwili uderzyły” dzwony na wieży 
kaglicznej. Wiezienny chór  zaśniewat hymn 
Dziekczynienia i kroki wszystk'ch skierowały 
sią ku drzwiom. 

Wtej samej chwili przechodził korytarzem 


cisza. 


widzony przez wszystkich, Przystanął przeđ 
Butchem i Morganem, 

— (Chodźcie, Morgan — rzekł rozkazują- 
co. — Chodźcie ze mną do kaneelarji. 

Gdy Morgan szedł za nim, przejęty zdziwie- 
niem, ujrzał przelotnie rozradowaną twarz But- 
cha, patrzącego nań wymownie. 

Wallace wprowadził Morgana do gabinetu 
naczelnika Adamsa. Naczelnik rozmawiał wła- 
śnie z đozoreą Popem. 

— Więe powiada pan, że więzień Kent twier 
dzi. iż eni mają broń? — dosłyszał Morgan py- 
tan'e naczelnika. 

Pap skinał głowa. 

— Przy yprowadziłem Morgana, sir — rzekł 
Wallace. 


— Morgan- — zaczął Adams dobrotliwym 
tonem — mam nadzieję. że wy nie macie nic 


wspólnego z tym spiskiem. Nie wiemy jeszcze, 


kę 


LEWIŁ STONE 


starszy dozorca Wallace. ton Wallace. zniena- 
BOWATEŃOWIE GŁOŚNEGO FILMU „STĄRY Dom? 
RESTER MORRIS YALLACE BEERI 5 


kto tę robotę prowadzi, ale mamy wrażenie, że 
to dzieło paczki Butcha. Nie zdajecie sobie 
sprawy, skąd oni mają bron? 

Morgan z powagą zatonął wzrokiem w oczach 
naczelnika. 

— Sir — odparł wolno — za kogo mnie pan 
uważa? Jestem wszystkiem, lecz nie jestem do- 
nosicielem. Dziekuję Bogu, że o tej aferze nie 
mam najmniejszego pojęcia. sir, leez gdybym 
nawet o miej wiodział, i takbym nie nio mógł 
powiedzieć. 

— Gadaj, pókim doty... — warknąt Wal- 
lace 

— Chwileczkę, dozorco — rzekł Adams z po 
wagą. — Tem człowiek jest więźniem, ale ma 
zupelną słuszność. — Zwrócił sią do Morgana. 
— Oceniam wasze moczncie hóneru. Nio czynię 
wam żadnych sbietnie na temat wolności, nigdy 
wam żadnych przyrzeczeń nie dawałem. Wezwa 
łom was tylko dlatego, że wyczuliśmy bunt 
w powietrzu. 

Morgan uczał nagle. jak kroplisty pot wy- 
stępuje mn na czoło. Od strony dziedzińca sły- 
chać bylo jakieś szmery. Adams i Wallaca pod- 
biceli do okna. 

— PDaże wielk! — zawołał Adams —powa- 


Tili Deegana. stojacego przy bramia Í odebrali | 


mu broń. Alarm! Prędko! 


Prawie w tej samej chwili rozległo sią ter- 


kotanie karabinu maszynowego. Morgan widział 
przez okno, jaz kulo przelatywały nad głowami 
wieźniór. 


ków. owszem, ułatwiając im drogę do podnie- 
sienią się z upadku. 

Baykowski, który ze swoich myśli nie zwie- 
rzał się nikomu. to wyznanie przyjaciela uznał 
za zrządzenie bože a gty Dziekoński przestał 
pić i oddał się malarstwu religijnemu i tak wi- 
docznie zmienił wewnętrznie, zapytał go 
Bayvkowski, kto ma taki wplyw na niego? 


SIO 


Pokazało się, żo to znany  belwederczyk 
Leonard Bettel. . 

Baykowski zażądał, aby go Betlel 2dwie- 
dził, I tak się stało, 

Długie rozmowy z nowym przyjacielem 
otwierały (przed Baykowskin nawe swiaty. 


z których niegdyś zdawać 
hoznowratnie. 

Zaczął pragnać wiary tak silnej. 
zatłumiła w nim wszystkie inne ALB 

Zaczyt pragnąć milości bożej, kłórahy pa- 
zwaliła wszystko przebaczać, 

Wtedy Pette dal mu Ewangelje do ezyta- 
nia. 

T zaczął Paykewski zaglehjać się w slowo 
boże — i zaczął je pojmować. 

Coś jakby nowe światło rozpaliło mu w ser- 
cn znicz miłości Boga. 7 

T zniez ten palił sia jnż do śmierci, 

W tym ceznsie zjawił się w mansardzia Ra- 
relą Bayvkowskieso niejaki man Jaeqnin. „huis- 
sier prós le Tribunal Civil de la Seine" i wre- 
czył mu pozew cd hrabiego Kisielewa. pełnamo- 
enika cesarza rosyjskiego Wa Trancii. powolu- 
jący ga do stawienia się przed sądem wojen- 
rym w Warszawie. 

Paykewski dał listowną odpowiedź, że nie 
poczuwa sie do poddaństwa rosyjskieg» i odpo- 
wiedzialności przed rządem zaborczym; owszem 
otwarcie wyznaje. że walezyć hedzie z ciemiez- 


się mogło, że odszedł 


którahy 


Dzwony kościelne nie DAD dzwonić, 
KF było komu ich zatrzymać. W. Szarym Do- 
mu” zapanował nieopisany rozgardjąsz i biada 
temu, kto stanąłhy teraz przeciwko zbuntowa- 
nym. 


imo, sztuka. 
Film sportowy w kinie „Swit“. 


Na ekrania kinoteatru „Swit“ w Domu 
Katolickim wyświetlany jest obecnie doskonały 
program seusucyjno-sportowy, złożony z dwóch 
amerykańskich obrazów 6-aktowych: „Tajem- 
nicą czarnego wąwozu“ i „Żywy pocisk“, Tre- 
ścią pierwszego dramatu są awauturnicze dzie- 
je bandy przemytników koni na stepach Dzi- 
kiego Zachodu. Filmy tego typu t. zw. „eow- 
boyśskie* z popularnym Tomem Mix'em, cie- 
szyły się zawsze dużem powodzeniem, szcze” 
gólnie wśród młodzieży, W „Tajemnicy czar- 
nego wąwozu” główną rolę gra również wy- 
borny jeździec Boh Custer, który, jako noso- 
bienie dobra, stacza zwycięska walkę ze złem. 
Emocjonującym filmem sportowym jest „Żywy 
pocisk“, w którym oglądamy wielki bieg na- 
przełaj na motocyklach. Nie sposób streszczać 
| wszystkich  perypetyj głównego bohatera, 
świetnego akrobaty Reed Howes'a, który 
w brawurowej jeździe na motocyklu przebywa 
tysiące przeszkód, by zdobyć palmę zwycię: 
stwa. Trzebą ten film zobaczyć, aby można 


cami a rachunek osobisty jego z Rosją stanie 
się ogólnym narodowym rozrachunkiem i wte- 
dy dopiero pokaże się. kto komu winien. 

Po wysłaniu tego listu zaczęło go sumienie 
niepokoić, że treść listu nie była zgodną z zasa- 
dami Ewangelji świętej i że nie wykarczawał 
jeszcze wtedy ze serca nienawiści do nieprzy- 
jaciół. 

Pod temi wrażeniami udał się do pana Ber- 
nard, szefa policji w Paryżu i wyjawił mu 
wszystko, — na to otrzymał radą bardzo ży- 
czliwą, aby opuścił chwilowo stolicę, gdyż po- 
seł rosyjski żąda wydania Raykowskiego nie 
jako palitycznego, ale zwyczajnego przestępcę. 

Bavkowski był w rozpaczy, zupełnie hez 
środków do życia — gdyż nie jadał eo dzień 
a nigdy do syta — jakżeż mógł marzyć o wy- 
jeździe? 

Byłby na skrzydłach chciał ulecieć do Szwaj 
carji, gdzie w wioseczce pod Bazyleą w Binin- 
geñ w hotelu ..Zum Schltssel* mieszkał An- 
drzej Towiański, lecz to hyło niewykonalne. 

Kiedy.tak w zupełnej depresji ducha wracał 
z policji, najniespodziewaniej spatyka Ludwika 
Norwida, przyhyjego za paszportem z Warsza- 
wy — opowiada mu o swojem 'położeniu, a Nar 
wid przyrzeka mu zabrać go z0 sobą do Szwaj- 
carji. 

Radość Baykowskiego nie ma granie, 

Wprawdzie Norwid rozmyślił się potem i nie 
pojechał, ale dał odpowiednią sume Baykaw- 


skiemn, ahy mógł sie dostać do celu swoich 
marzeń. 
Dnia 25 lutego 1848 roku o godzinie w pół 


do ósmej wieczorem zetknął się Karol Baykow- 
ski z tym, którego uważał za sługę Chrystusa 
Pana, 
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sobie wyrobić pojęcie o granicach, nieprawdo- 
podobnych z pozoru, możliwości w wyścigu 
motocykli. Dodać jeszcze należy, że kilkana- 
ście momentów komicznych, wplecionych w dra 
matyczną akcję, czyni ten film jeszcze bardziej 
zajmującem widowiskiem dla każdego, bez 
względu na wiek, płeć i wyznanie. 


Wystawa Polska w Genewie. 


Podczas obrad Ligi Narodów otwarta zosta. 
nie w Genewie, w Musće Rath, wystawa obra- 
zów polskich. Na wystawą tę złożą się prace 
byłych uczniów prof. T. Pruszkowskiego, a mia 
nowieie malarzy, stowarzyszonych w dwie gru- 
py: Bractwo św. Łukasza i Szkola Warszawska; 
ponadto weźmie jeszcze w tej wystawię udział 
jedna z najlepszych uczenie prof. Pruszkowskie- 
go, nienależąca do żadnej z obu grup wyżej 
wspomnianych, a mianowicie Jadwiga Umińska. 
W przygotowaniu znajduje się starannie opra- 
cowany katalog wystawy, z wstępam dr. M. 
Tretera oraz z 16 rotograwiurami, Organizacją 
wystawy zajmuje się w porozumieniu z Minister 
stwem Spraw Zagranicznych. Towarzystwo Sze 
rzenia Sztuki Polskiej wśród obcych, a z ramie 
nia obu wymócnienych grup artystów pp. WŁ 
Bartoszewicz i Jan Zamoyski. Otwarcie wysta- 
wy pod protektoratem p. Ministra Spraw Zagra 
nicznych Augusta Zaleskiego nastąpi w dniu 
5 września b. r. 

ROZRYWKI WARSZAWY. Wadług «gło: 
szonej statystyki wplywów z podatku widowi: 
skowego zą czerwiec i lipiec, teatry warszaw: 
skie odwiedziło w czerwcu 79.740 os5b, a w lip 
cu 72.695. Lepszą frekwencją cieszą się, jaś 
zwykle. kina. bo w lipcu miały 618.048 gogo. 
a w czerwcn. kiedy były otwarta tylko od 
18 — 259.630. Trekweneja koncertów wyrata 
się m liczbach 2.431 w czerwcn. a 4.979 w lips 
cu. 


Sport. 


Z zawodów strzeleckich we Lwowie, 


W trzecim dniu mędzynaro wych zawo. 
dów strzelechich o mistrzostwo świata ođby 
wały się w dalszym ciągu strzelimia óćwiezebna 
o nagrody pieniężne, oraz o odznaki mistrze. 
wskie, 

Wspaniałe wyniki osiągnął z karabinu ma- 
łokalibrowego w pozycji leżącej Talvenhelmo 
Niilo (Finlandja). któremu złoty olznaka mi- 
strzcwska przypadła z 394 punktami na 409 
możliwych. co czyni o 2 punkty więcej od do- 
tychczasowego rekordu światowego W. strze- 
lanin ćwiczebnon z  karab'ou dowolnego 
w trzech pozycjach wyróżnili sią Leskinen 
Kulerwo (Finlandja) i Lindgren (Firlandja) po 
268 pkt. na 270 możliwych, Z karabinu malo- 
kalihrowogo w pozycji klęczącej Okra Kino 
uzyskał 247 pkt.. w pozycji leżącej Jakólskt 
iPalska). oraz ppłk. Bobrowski Polska) i Fin- 
landezyk Ravila uzyskali po 250 pkt. na 250 
możliwych W strzelanin z karabinów wojsko- 
wych do sylwetek kpt. Pilch (Polska, osiągnął 
400 pkt. na 400 możliwych, W strzelanin z bra 
ni myśliwskiej do rzutków osiągnął August 
Baumgarten (Anstrja) 30 pkt. na 80 możliwych. 
Senzację tom lueznego Stanow:  Heilhom 
(Szwecja), który na wszystkie trav odległości 
50, 40 i 30 metrów wysunął się na pierwsza 
micjsee. 


Dzień ten do Śmierci miał za dzień Święta 
i błogosławiony nie tylko w doczesnym, alo 
iw wiecznym żywocie ducha. 

„W dniu tym okazanem mi zostało, jak 
na dłoni i w najściślejszej jedności z chrzości- 
jańskim powołaniem moim, po co na ten świat 
przyszedłem; dla czego w tym a nie innym cza. 
sie i t. du. 

„+.W dniu tym błogosławionym poznałam 
przykazanie Chrystusowe: „Kochaj Boga nade- 
wszystko, a bliźniego jak siebie samego" i stało 
się dla mnie nie abstrakcyjnym tylko ideałem 
ducha, ale uczuciem najrealniejszem i najnstu- 
ralniejszem.,. bo siebie kochałem tylk» miłością 
zbawienia i tego zbawienia równo (la wszyst- 
kich bez wyjątku bliźnich pragnąłem... 

„A Bóg na niebie byt świadkiem moim, że 
w tejże chwili i w tym uczuciu, którem prze 
trzy dni porwany do nieba, żyłom i napawałam 
spieczoną pragnieniem duszę moją. duch Rosti, 
dla którego żywiłem niegdyś nienawiść narsdo. 
wą. i duchy tych osób, do których nosiłem o46. 
biste zażalenie, odhierały we łzach najgłębsze! 
skruchy mojej, należną im restytucję od dudia 
mojego”... 

(Słowa 
skiego). 


wybrane z pamiętnika Baykow- 


PO powrocie z Biningen Baykowski wysto- 
sował do hrabiego Kisielewa drugi list, w któ- 
rym wyznaje mu swoją chęć oczyszozsnia sję 
przed rządem, 

Oświadcza, ża nie mogąc znieść moralnych 
katuszy w służbie rządowej w Warszawie, za- 
brał z kasy sume 669 rubli i 54 i oół kopiejek. 
że przybył do Paryża i za wolą Bożą spotkał 
męża bożego. który drogi jego rozświenił 


Dalej pisał, że Polacy i Rosjanie rogdziolęni 
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€e skhychiać 


w Krakowie. 


Kraków, 28 sierpnia 1931, 
28: św. Augiustyma, 

Sobota 29: Ścięcie św. Jana Chrzciciela. 

Sobota 29: wschód słońca o godz. 5.08, 
zachód o 18.58, 


Piątek 


OSOBISTE, Prezes Oddziału Prokuratocji Ge 
neralnej Rzp. P, w Krakowie Dr. Józef Winda- 
kiewicz powrócił w dniu 27 bm. z urlopu i objął 
urzedowanie, 

WISŁA PERZYBRAŁA O 70 CM. Wskutek 
przygływu wezbranych rzek górskich stan wo- 
dy na Wiśle pod Krakowem w ciągu ostatniej 
doby znacznie się podniósł. Wczoraj rano wo- 
domierz wykazywał 260 cm. ponad zero, t. zn,, 
że od środy przybytek wody wynosi 70 cm. 
Woda na Wiśle pod Krakowem sięga obecnie 
do dolnych bulwarów. Magistrat zawiadamia, 
że z powodu wysokiego stanu wody na W le 
kąpiel rzeczna jest wzbroniona aż do odwo- 
łania. 

NA POSIEDZENIU SEKCJI GOSPODAR- 
CZEJ RADY MIEJSKIEJ uclevalono sprzedaż 
gruntu gminnego w Dz. XVII ma rozszerzenie 
szpitala Rasy Chorych. oraz gruntu w Dz. V 
na cele budowlano-micszkaniowe. Następnie 
przyjeto wnieski Magistratn w sprawie dzier- 
żawy gruntu gminnego ma cele przemysłowo: 
handlowe w Dz. AXI na okres Jat 10-ciu, 

koleji uchwalono prawo zabudowy, ustano- 
wione dla Związku Obrony Kresów Zachodnich 
na parcelach gminnych w Dz, XV rozszerzyć 
przez dolączenie skrawka gruntu, potrzebnego 
dla należytego zabudowania tych parcel, W koń 
cu postanowiono przedłożyć Radzie miejskiej 
wnioski w sprawie uzupełnienia Komisji planta- 
cyjnej przez zaproszenie czlonków z poza Ra- 
dy miejskiej. 

ZAWALIŁ SIĘ SUFIT DOMU. Dnia 26 bm. 
popołudniu w mieszkaniu Pinkusa Schwarzber- 
ga przy ul. Krakowskiej 21, zawalił się sufit, 
Wypadku w ludziach nie bylo. Zawiadomione 
budownictwo miejskie i straż pożarna zarządzi- 
ły usuniecie lokatorów a mieszkanie zamknięto. 

CZYJ PŁASZCZ? Dnia 17 b, m. o godz. 
9.30 z przejeżdżającego przez Izdebnik samo- 
chedu wypadł płaszcza bronzowy z angielskiej 
materji z paskiem z welnianą podszewką popie- 
latą w żólto-liljowe kraty. Plaszcz znajduje | 
się na pester. policji w Izdebniku gdzie właści- 
ciel meże go odebrać. 

NIEMOWLĘ PORZUCONE W ROWIE. 
Kwiatkowska Julja zam, przy ul. Żółkiewskie- 
go 84 znalazła w rowie przy ul. Okopy nienio- 
wle 10-dniowe płci męskiej owinięte w zielony 
papier. Dziecko oddano do żłóbka miejskiego. 

Z KRONIKI POLICYJNEJ. Tarnowski Ur- 
han z Kaszowa zgłosił w policji, że dnia 25 bm. 
skradziono mu na plantach pugcilares z 26 zł 
i legitymacją osobistą. — Na szkodą Kuczmier- 
czyka Stanislawa, stolarza, zam, przy ul. Ko- 
bierzyńskiej % skradziono w nocy z 25 na 25 
h. m. przez otwarte okno z niezamkniętej szaty 
garderobę wartości 1.0090 zł. — Singer Dawid 
ząsłosił w policji, że dnia 26 b. m. o godz. 16 
w czasie nadawania pieniedzy w Urzedzie pocz. 
towym przy ul, Skałecznej skradziono mu kwo- 
tę 150 złotych. Aresztowano Seweryna 
Marjana (1 31) za kradzież torebki z 20 zł, 


Tadeusza A (1. 18) robotnika podejrza” senzacją., 


z sohą grzechem, ziemskim interesem powinni 
połączyć się ze sobą, podać sobie dłoń bratnią 
i wydać z glebi duszy jęk skruchy prawdsivej; 
jedni nad tem, że zasłużyli na tak dlugie cier- 
pienia pod uciskiem braci swoieh, Aridzy, że 
zasłużyli na to, aby być obranymi za nazzędeie 
męczarni dla braci swoich. 

Dalej pisał jeszcze, że Bóg stwarzając g0, 
dał mu wolną wolę i z niej tylko Bogu winien 
jest zdać rachunek. 

Idąc za głosem tej swojej woli, poszedł pod 
sztandar Chrystusa i slug jego. Został aposto- 
łem chrześcijaństwa i nie może bez obrazy Bo- 
żej. opnścić stanowiska slużby bożej. 

Kończy list słowami: „Odpokutuję za Mędy 
moje, nie cierpieniem niewolniczem, ale dohro- 
walna nienstanna skruchą. a nareszcie najry- 
chlejszem, o ile mi to podobnom bedzie, niszezn- 
niem sie wzgledem rządu rosyjskiego..." 


W rokn 1836 starszy brat Raykowskiego. 
m.edząc, że z powodu amnestji ogłoszonej przy 
wstąpieniu na tron cesarza Aleksfndra I, mo- 
ża Karel Bavkowski wracać do kraju. przysłał 
mu tysiąc rubli na drogę, 

Baykowski nie powrócił, napisał tylko list 
do posła cesarskiego, że z możności powrotu 
skorzystać nie maże, jednak ponieważ Bóg wy- 
słuchał jego modłów. jest obsenie w możności 
oddania długu. więc prosi o oznaczenie terminu, 
w którym móglby się zgłosić do poselstwa. Od- 
powiedź otrzymał od sekretarza barona Grota. 

Przyjęty. został zapytany. czy należał do 
Jegjonu polskiego we Wleszech w 1848 r.? alko 
do wyprawy Krymskiej 1854 rokn? 

„Nie należałem wcale. bo odkąd zostalem 
sługą sprawy Bożej. od Boga tylko samego 
oczekuje niezmiennie wszelakiego dobra dla 
szkody korzystać z łaski cesarskiej, 7 77e) 
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nego o kradzież patefonu, Janinę Kajderowicz 
(L 27) za kradzież bielizny, Mazura Antoniego 
(l. 20) i Suchana Piotra (l. 19) za sprzeniewie- 
rzenie 400 zł,, Sroczyńskiego Franciszka (l. 35) 
robotnika za niebezpieczne pogróżki przeciw 
Esterzę Englender, Kosteckiego Józefa (l. 16) 
za kradzież pończochy i Kreta Stanisława (l. 
19) za kradzież paczki z farbą. 
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TANIE OBUWIE damskie od 15 złotych, 
męskie od 20 zł, polecą W. Kapera, Kraków, 
Sławkowska 11, Św. Tomasza 29. 

Da 
REPERTUAR TEATRU SŁÓW ACKIE GO. 
Sobota: „Ziółko“, 
Niedziels: „Wesele Fonsia*, g 
Poniedziałek: „Sztuba”. 

REPERTUAR K)xOTEATRÓW, 
WANDA: „On albo ja“ (Harry Peel). 
SZTUKA: „Tylko ty“. 

ŚWIATOWID: „Białe cienie“. 
APOLLO: „Djabeł oceanów“. 
UCIECHA: „Afryka mówi“. 
BAGATELA: „Król mody* 
ŚWIT: Podwójny program: J. 
„Tajemnica czarnego wąwozu”. 
WARSZAWA: „Dziewica Orleańska“ 
Genowcis). 
CORSO: T. I. 
z Damaszku“. 

TEATR „BAGATELA“ wprowadza dziś fra- 
pujacą nowość. a mianowicie rewję obok filmu 
niemego. Korbinacja taka, znana we wszystkich 
wielkich miastach. zyska z pewnością uznanie pu- 
bliczności, tembardziej, że „Bagatcia”, mimo wiet. 
kieh kosztów takiej imprezy, pozostawia niepod- 
wyższone, kinowe ceny wstępu. W rewji p. t 
„Wyjazd na Maderę* biorą udział: zaany komik 
Antoni Kaczorowski, artysta Teatru Narotowego 
w Warszawie Magnuszewski, artystka opery lwow- 
skiej Marja SzczQsna. znana artystka rewjowa Ja- 
nina Bchnszówna i pierwszorzędny recvtator Woj- 
ciech Wasilewski, 
znakomitszych filmów niemych z pierwszorzędną 
ilustracja muzyczną, 


(Hary Liedtke). 

„ywy pòcisk“. 
II. 
(Simona 


„Zloto pustyni“, „Areyzlodziej 


w 


SEKRETARJAT TEATRU M. IV. J. SŁOWAC. | |. 
KIEGO przyjmuje w dalszym ciągu zgłoszenia na | 


rozerwowanie miejsc na przeds stawienia radcho- 
dzącego sezonu 1981/82 r. Uprasza się równocze. 
śnie posiadaczy miejse w ubieglym sezonie rezer- 
wowanych, a pragnących zatrzymać je na sezon 
najbliższy, o wcześniejsze zg iłoszenie, a to celem 
uniknięcia zmian. Zgłoszenia przyjmuje Sckreta. 
rjat codziennie w coódz. 10—2 i 6—8 wieczór. 

Z TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO. Jutro 
wieczorem odegraną. zostanie blyskotliwa i urocz» 
komedia francuskiego pisarza Coolus'a „Ziółko, 
w wykonaniu koncertowo zgranceo zespołn, zło- 
żonego z pp: Bednarskiej. Kostcekiej, Ludwiżan- 
ki mola tytułowa), Walewskiej, Hisrowskiego. Ku- 
łakowskiego, Loliwy. Szymańskiego 1 Furskiego. 
W niedzicłę wieczorem przedostatnie przeristawie- 
nie bieżącego sezonu, na którcm ukaże się przes 
pojona zdrowym hnmorem komedja R. Ruszi kow- 
skiego „Wesele Fonsia* w obsadzie premierowej. 
Seron 1920/31 r. zamknie w poniedzialek wieczo. 
rem M sukcesowa sztuka ostatniego se- 
zonu niezwykle aktualna „Sztnba* K. Leczye. 
kiego. 

PKR 

POWRÓT DZIECI ŻE ZWIĄZKU INWALI- 
DÓW z I. sezonu kolonji rabczańskicj. nastąpi 
w dnin 30 b. m. o godz, 1.30 po pohulnin, pocią- 
giem przychodzącym z Rabki i Zakopanego. 

——:0: —— 
„WAWEL—CRACOVIA T. B.“ W niedzielę 30 
rozegrane zostaną na boisku Cracovia zaw ody 
drużynami Wawelu i 


lm. 
o puhar KZOPN między 
Cracovii T. b. Zawody zapowiadają się bardzo 
interesująco ZE względu na fakt, że obie drużyny 
nie grały z soba od roku, zaś ostatnie ich spot- 
kanie zakończyło sig zwycięstwem wojskowych. 
Najbliższe wiec zawody. w których stawką jest 
puhar KZOPN. dla drużyn A-klasowych, będzie 
najlepszą rekojmią, że zawody będą. niepoślednią 
Początek zawodów o godz. 2.30 po 
poludniu. 


„To bardzo dobrze, może więc pan bez prze- 
siohie i dla Ojezyzny mojej”. 

Baykowski odmówił. 

Złożył sumę 2.278 franków i 20 cenfymów 
I uradowany, otrzymał kk Y Czuł się 
wyzwolony i wolny już na zawsze 


Kiedy TA Polski wrócił. nie wiem. 
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Pamiętam dzień, w którym umarł Na sta- 
rym «cmentarzu w Szczawnicy leżał w kaplicy 
pod obrazem Zmartwychwstania, który malował 
stary Józef Szalay, założyciel zdrojowiska — 
w dębowej trumnie leżał w czarnym surducie. 
bardzo szlachetny i spokojny. Uwiłyśmy wic- 
niec z liści jesiennych i jarzębin ciężkich gro- 
nami koralowemi. Vogrzch Pył o poludniu roz- 
zlocónem słodepm, — Szła rodzina, znajomi 
i górale w cahach. 

Piękny miał pogrzeb. 

Na „Hulinig” wzgórzu zżółkłe drzewa liścia. 
ste znaczyły się między wysokopiennemi saosna- 
mi czerwienią i złotem. Górale śpiewali „Anioł 
Pański”... A echo pieśni biegło hen daleko Du- 
iajcowym lożyskiem... „ 

Pochowany był prowizorycznie — miano 
przewieźć go potem do Krakowa. 


„Pan Baykowski to Towiatćzyk* — wtedy 
nie zdawałam sobie ze słów tych sprawy. a Je- 


dnak jakiś czar motał się nad tą postacią 
sta rea. 

Każda egzaltacja jest dowodem hogactw 
ducha. 


To. eo niedepowiedziane, najwięcej pociąga 
młodociane serca. 
A nic tak nie czaruje, jak lecenda, 


Michalina Janoszanka, 
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Na ekranie ukaże się jeden | 


P „GŁOS NARODU“ z dnia 28 Sierpnia 1931 


Sr. B 


O ndogodnienie komunikacji tramwajowej w Krakowie: 


W czasach gdy kapitał obcy okazywał małe 
bardzo zainteresowanie naszemi przedsiębior- 
stwami przemysłowemi wyjątek stanowiły in- 
westycje tramwajowe dokonywane przez mia- 
sta z mniejszym lub większym wspóludziałem 
gmin. Wszędzie też rozbudowano należycie 
linje komunikacyjne dostosowując je da roz- 
budowy miast i rozległych przedmieść do nich 
włączanych. 

Nie wyłączając naszej stolicy, Lwów, Poz- 
nań i mniejsze nawet miasta posiadają komu- 
nikację tramwajową odpowiadającą ich potrze- 
bom a przedewszystkiem wspaniałe polączenia 
*ramwajowe miast Górnego Śląska, sworzą- 
cych sieć łączącą wszystkie ośrodki górnicze 
i przemysłowe. 

I w Krakowie o tem marzcno, aby sieć tę 
połączyć z Zagłębiem krakowskiem i Krako- 
wem. Skończyło się jednak na marzeniach. Sen 
o „Polskim Diisseldorfie” prześniono w spcko- 
ju, w czasie gdy nie śniły, lecz działały inten- 
sywnie Katowice i rozbudowując się szalenie 
stały się jedynem miastem w Polsce, które nie 
odczuwa zastoju cechującego wszystkie inne 
miasta, Poznań posiadał idealną wprost komu- 
nikację tramwajową i autobusową, którą ulep- 
szył jeszcze przed otwarciem wystawy krajo- 
wej. Lwów podąża dzielnie jego śladem, w Kra 
kowie zaś sprawa przedstawia się beznadziej- 
nic. 


Przebojowy film niebezpiecznych przygód 


N AL 


popisów zręcznośei i bohaterstwa. 


W programie dodatki dźwiękowe, 


ET S 
3 wypadki samochodowe w jednym dniu. 


Dorożka samochodowa Nr. 129 najechała 
w ul, Dietlowskiej na 68-1ctnq Feiglę Terner- 
baum dotkliwie ją komtuzjonując, — Drugi wy- 
padek przejechania przez auto miał miejsce na 
ul, Juljusza Lea. Stanisław Makner, 1. 14, uczeń 
gimnazjalny wpadł pod samochód Nr, 96.877 
i doznał złamamia żeber oraz licznych ran na 
twarzy. Wreszcie na uł. Zwierzynieckiej 
przy przystanku tramwajowym 2mal nie przy- 
szło do katastrofy. Gdy publiczność zaczęła wy 
siadać na przystanku nadjechało w calym pę- 
dzie auto wodociągowe Nr. 6175 i tylko wy- 
jątkowym zbiegiem okoliczności nie wjechalo 
na przechodniów. 


000——— 


KHekrolożia. 
Pogrzeb Sp. Dyr. Ignacego Szulca 


Wczoraj o godz. 10-tej rano w kaplicy na 
cmentarzu rakowiekim odbyło się nabożeństwo 
żałobne przy zwłokach 6. p. dyr. Szulca, cele- 
browane przez Ks. Prepozyta Masnego, który 
następnie wyprowadził zwłoki w otoczeniu 
kilkunastu księży do grobowca rodzinnego. 
Z księży wzięli udział m. in: ks. kan. Pilchow- 
ski, ks. patron Kasprzyk, ks. dr. Bielenin, do- 
cent Uniw. Jag., ks. prof. Wrana, ks. Mały- 
siak i t. d. 

Po odprawieniu modłów żałobnych nad 
otwartą mogiłą przemówił imieniem Chrzeście 
jańsko-Narodowego Stowarzyszenia Nauczycie- 
li ks. Adam Gałuszkiewicz. Mówca podniósł 
ukachanie pracy i młodzieży przez Zmarłego 
i jego udział wybitny w pracach ruchu chrze- 
ścijańsko-społecznego. 

Zmarłego odprowadziłi do grobu koladzy- 
nauczyciele ze wszystkich szkół Krakowa, 
zwlaszcza szkoły im. Kochanowskiego, nadto 
tłumy znajomych i przyjaciół Zmarłego oraz 
dziatwa szkolna. 


KS. IGNACY MISZKIEWICZ T. J. 


długoletni przelożony w wielu domach swe- 
go Zakonu, wiezień kijowski w latach 1916— 
1917, „zmarł w Krakowie dnia 27-go b, m. w 75 
roku życia i 52 powołania zakonnego. Pogrzeb 
odbędzie sie w sobote o godz. 9-tej z kościoła 
00. Jezuitów na Wesołej. 
000 


Z sali sądowej. 

CZY MYDŁO MOŻE SPOWODOWAĆ NIE- 
ZDATNOŚĆ DO SŁUŻBY WOJSKOWEJ? 
W wojskowym sądzie okręguwym w Kra- 

kowie odbyła się wczoraj rozprawa przeciw 


Dziś wielka premjera w kinoteatrze dźwiękowym 
WANDA“ Sw. Gertrudy 5. 


Rewelacyjna sensacja wielkiej klasy! Porywające arcydzieło dźwiękowe tegorocznej produkceji. 
i niezwykłych atrakcyj! 


Awanturniczy dramat życiowy pełen brawurowych wyczynów odwagi ł nieustraszonych 


który swą genjalną grą w swym pierwszym dźwiękowcu święci niebywałe triumfy. 
W innych rolach: OLIVIA FRED, HANS JUNKERMANK. Film kolosalnych wrażeń i emocji. 


Początek seansów o g. 5, 7, 9'10, w niedzielę o g. 3. — Ceny miejsc normalne. 


Nietylko zrezygnowano z przebudowy linji 
wąsko-torowych i usunięcia tramwaju z Rynku 
przez wytworzenie okrężnej linji sy kolo pier- 
ścienia plant, i doprowadzenia komunikacji da 
kresów rozbudowanych dzielnie miasta oraz do 
Woli Justowskiej, lecz nawet nieprzeprowadzo.. 
no minimalnego planu spychanego z roku na 

k t. j. do przedlużemia linji 5- tej do cmenta- 
rza rak ię „= Na to ustawicznie żali się 
publiczność. ho wprowadzone połączenia auto- 
bu+owe tam mie wystarczają, Fersujące wozy nie 
są w stanie pomieścić publiczności tem więcej, 
że rozbudowa Rakowie i Olszy wzmegła znacze 
nie ruch komunikacyjny. 

Na interpelację wnoszone w tym kierunku 
odyowiadano zawsze.. nie ma pieniędzy — ro» 
bimy starania o pożyczkę, wreszcie, że inwe- 
stycje nie pokryja kosztów wylożonych na nie. 
Stare klekoty krążą dalej w centrum miasta 
tamując rozbudowę gęsto zaludnionych dziel 
nic. Ze względu na walkę z bezrobociem nale: 
żałoby choćby zaciągając pożyczkę w znakomł. 
cie prosperującej naszej Kasie Oszczędności 
przeprowadzić choćby ten minimalny plan z pą 
tlą ku Olszy a przedłużenie tej linji z pewno 
ścią mrzyniesie oedpawiednie oproceńtowanie 
jak przyniosło przedłużenie linji 2-giej do szko. 
ły kadeckiej w Łobzowie. Zamiast zasiłków 
pienieżnych dajmy bezrobotnym pracę! 
000——— 


Bd A 


W gł. roli podwójnej, niedościgniony 


HARRY PEEL 


29 
mu 


kanonicrowi z pułku art. pol, Janowi Gor 
djenko oskarżonemu o występek symulowania 
niezdatności do służby wojskowej. Wedle aktu 
oskarżenia kanonier (Qordjenko zgłaszał sią 
w marcu i kwietniu b. r, w Będzinie kilkakro» 
tnie do wizyty lekarskiej, oświadczając, że źls 
słyszy na lewe ucho. Odesłano go do szpitala 
okręgowego w Krakowie i przy badaniu stwiera 
dzono, że w lewem uchu tuż przy błonie bę: 
benkowej tkwił kawałeczek mydła, oskarżony 
zaś opowiadał o ropieniu ucha, Ucho przepłu- 
kano i wymyto a na skutek doniesienia, pro- 
kuratura wojskowa oskarżyła Gordjenkę o ta, 
żo w zamiarze zupełnego uchylenia się od usta» 
wowego obowiązku służby wojskowej, użył 
środka obliczonego na wprowadzenie w błąd 
lekarzy wojskowych. 

Oskarżony na rozprawie nie przyznał się do 
winy, twierdząc, że od lat trzech, a więc jesz- 
cze w czasie, gdy był osobą cywilną, chorował 
na lewe ucho a jeśli w uchu znalezicno kawa- 
teczek mydła, to najprawdopodobniej w czasis 
mycia mydło to dostało się do ucha, Obrona 
oskarżenego znalazła potwierdzenie w zezna- 
niach świadków, którzy oświadczyli, że Gor. 
djenko istotnie jeszcze w „cywilu* chorował 
na ucho: potwierdził to również lekarz cywilny 
Dr. Cbadży, który» oskarżonego leczył. 

Trybunał uwolnił oskarżonego od wszelkie] 
winy i kary, Rozprawie mrezewodniczył mjr. K. 
S. Dr. Guentner, oskarżał prokurator wojsk, 
mjr. Dr. Nuckowski. 


Zgon b. prezydenta ministów Japonii. 


Zdjęcie przedstawia podobiznę byłego prezy- 
denta ministrów w Japonji,  Hamaguci'ego, 
o zgonie którego donosiliśmy onegdaj. 


Str. 6. 


zycie gospodarcze. 


Wydatna pomoc dla bezrobotnych 
na Górnym Sląsku. 


Przeżywany w obecnych czasach kryzys 
gospodarczy, daje się odczuć szczególnie na 
Górnym Śląsku, gdzie liczbą  hezrobotnych 
wzrosła do nienotowanych dotychczas cyfr. 
Klęska bezrobocia zainteresowała żywo czynni- 
ki urzędowej opieki społecznej i władze ko- 
ścielne. 

Ks. Biskup śląski Dr Stanisław Adamski, 
odczuwając niedolę mas, pozbawionych pracy, 
był jednym z pierwszych inicjatorów i założy” 
cieli „Komitetu niesienia pomocy bezrobotnym 
na terenie Śląska, Całe duchowieństwo śląskie, 
idąc za przykładem swego Arcypasterza, współ 
pracuje z lokalnemi komitetami: w każdej 
większej miejscowości znajduje się tania ku- 
chnia dla bezrobotnych. 

W wielkiej mierze przyczynia się do złago- 
dzenia klęski bezrobocia diecezjalny Związek 
towarzystw dobroczynnych „Caritas“, protego- 
wany przez Ks. Biskupa śląskiego. Lud śląski, 
widząc pracę swego Dostojnego Arcypasterza, 
ceni to i zachowuje się mimo wielkiej biedy 
spokojnie. (KAP). 


ogo 
Swiadczenia dla robotników polskich 
we Francji. 


Francuskie ministerstwo pracy „— na mocy 
ustawy z dnia 15 sierpnia 1929 r. — wypłaca 
wszystkim robotnikom. którzy ulegli kalectwu 
przy pracy we Francji, powyżej 20% niezdol- 
hości, lub pozostałym wdowom, czy sierotom 
po zabitych robotnikach, t. zw. dodatki do 
rent, Dodatki te ustanowione zostały dla wy- 
równania Świadczeń za nieszczęśliwe wypadk!, 
które zdarzyły się z robotnikami przed rokiem 
1927, ponieważ wówczas renty były niższe, 
niż w obecnym czasie, Obywatele polscy, za. 
mieszkujący we Francji, dodatki te otrzymują, 
pozbawieni zaś dodatków są ci obywatele pol- 
scy, którzy jako imwalidzi pracy opuścili Fran- 
cja i zamieszkują w Polsce. Francuskie mini- 
sterstwo pracy stoi na stanowisku. że dodatkt 
mają charakter dobroczynny i dlatego nie mo- 
ga być wypłacane osobom zamieszkującym 
poza Francją. Stanowisko to jest, nozywiście, 
krzyw lzące dla robotników polskich, którzy 
przez fakt powrotu do kraju tracą aN do 
dodatków wyrównawezych. 

Aby dodatki owe pozyskać, Związek Ro- 
botników Polskich we Francji wszczął starania 
o wyjaśnienie sprawy, uważająę, żo tłomacze. 
nie prawa o dodatkach przez francuskie minl- 
sterstwo pracy jest błędne i sprzeczne z za- 
wartemi umowami polsko trarmeuskiemi. Przed 
wystąpieniem zaś do najwyższego sądu franceu 
skiego w Paryżu o wydanie orzeczenia. które. 
by skasowało decyzję ministerstwa. związek 
zasięgnął opinji szeregu wybitnych prawników 
francuskich z prof. Danellem na czele. Opinja 
prawników przychylna jest dla sprawy. 

Podkreślają oni charakter ustawy o dodat: 
kach jako ustawy ubezpieczeniowej, a nie do- 
hroczynmiej, jak to twierdzi ministerstwo, oram 
fakt zrównania w prawach robotników pot- 
skich z robotnikami francuskimi bez względu 
ma miejsce zamieszkania po doznanym wypad- 
ku przy pracy wa Francji, 

Czy sąd najwyższy podzieli ten pogląd, 
przyszłość pokaże. W razie wygrania proces 
poszkodowan! robotnicy otrzymaliby kilkaset 
tysięcy franków . niewypłaconych dotychczas 
dodatków, a na przyszłość otrzymywałihy ja 
stale. 


Wielka pożyczka dla Węgier. 


Na zasadzie umowy, dotyczącej pożyczki 
zagranicznej, zawartej w Paryżu dnia 1t-go 
sierpnia b. r., otrzymuje rząd węgierski krót- 
koterminową pożyczkę w wysokości 621 mi- 
ljonów franków francuskich, czyli 5 miljonów 
funtów szterlingów. Pożyczkę tę finansuje gru- 
pa banków franeuskich z Bangue de Union 
Par'sienne na czóle, oraz grupa banków szwaj- 
carskich, pod kierownictwem Szwajcarskiego 
Zakładu Kredytowego i Szwajcarskiego Ban- 
ku Związkowego, ponadto amsterdamskie do- 
my bankowe Mendelssohn et Co. i Nederland- 
eche Handel-Maatschappij, konsorcjum wło- 
skie, zastępowane przez Banca Commerciale 
Italiana oraz grupa węgierska. na której czele 
stoi Węgierski Bank Komercyjny w Bulapesz- 
cie. Pożyczką zostaje udzielona na 1 rok, rzad 
węgierski może jednak zażądać prolongaty po- 
życzki na dalszych sześć miesięcy. 

Jeśliby rząd węgierski przed upływem ter- 
minu spłaty pożyczki zaciągnął pożyczkę dlu- 
goterminową, udzielona pożyczka krótkotermi- 
nowa ma być spłacona z wpływów owej po- 
życzki długotezminowej. Państwo płaci za po- 
życzkę 5i trzy czwarte prod., oraz trzy czwar- 
te proc. tytułem prowizji. Wępiersi ka transza 
pożyczki stol do dyspozycjł państwa już od 
końca lipca b. r., z kwot zaś subskryhowanych 
przez banki zagraniczne może korzystać rząd 
węgierski od dnia 14 sierpnia b. r. 


„GŁOS NARODU* » dnia 28 Sierpnia 1931. 


Miedzy Hiszpania i Kajalonja: 


nastąpiło w ostatnich czasach pojednanie, któ re jest tem znamienniejsze, że jeszcze nieda- 
wno rząd madrycki oskarżał przywódców Ka talonji, że to oni właśnie popierali powstanie 


w Sewilli. Wobec tych oskarżeń pułk. Macia 


udał się osobiście do Madrytu, gdzie też na- 


stąpiło uroczyste pojednanie. Na zdjęciu widzimy prezydenta Hiszpanji, Zamorrę (z lewej 
strony), oraz prezydenta Katalonji płk. Macię. 


KRAJOWE: 
Szkielski 
Wybrański 


Wielki wybór 


KRAJOWE: 
Bracia Fibiger 
Bettlng 
Kernitopt 
Sommerfeld 


Wielki wybór w instrumentach używan ych 
$kład fortepianów 


ZAGRANICZNE: 


órster 
— Kotyki owiez 
Mustel 


pianin i fortepianów 


ZAGRANICZNE: 
Bechstein Hotmann 
Bluthner Quandt 
Bósendorfer Rónisch 
Ehrbar Sehweighofer 
Förster Scholze 
Gaveau 


Dogodne raty 


HELENA SMOLARSKA, Kraków, ul. Szewska L. 9. | 


game umn 
Plan sanacji banków rumuńskich. 


Akoja państwa i rumuńskiego Banku Naro- 
dowego w kierunku pomocy bankom rumuń- 
skim prowadzona jest według planu, podzielo- 
mego na trzy części, Przedewszystkiem utwo- 
rzono syndykat pięciu wielkich banków buka- 
reszteńskich z kapitałem ł miljarda lei, które- 
go zadaniem jest przyjść z pomocą w razie trud 
ności tym bankom, które do syndykatu nale- 
żą. Fundusz: syndykatu zagwarantowany jest 
portfelem banków należących do symdykatu, 
jak również poręczeniem państwa. Syndykat 
imodjął swą działalność w dniu 17 sierpnia: Do 
zarządu Syndykatu należą przedstawiciele po- 
szczególnych banków, jak Banca. de Credit, 
Banca Crisoveloni. Marmarosch Banc, Banca 
Moldova, Banca Romaneasca. Przewodniczą- 
cym syndykatu jest Konstantyn Angelescu, by- 
ły gubernator Banku Narodowego, a jego Za- 
stępcą Buzdugan. administrator Banku Narod- 
wego. Na fundusz syndykatu składają sie udzia- 
ły poszczególnych banków a mianowicie Banca 
Romaneasca i Banca de Credit po 250 miljonów 
lei, Banca Marmarosch Blanc 200 miljonów, 
Banca Crisoveloni i Banca Moldowa pə 150 
miljonów lei. 

Bank Narodowy zajmuje sle ostatnio kwe- 
stją utworzenia podobnego syndykatu pomocy 
dla hanków prowincjonalnych, które w tej spra- 
wie zwróciły sie do Eanku Narodowego z odpo- 
wiednim memorjałem. 

W dalszym planie sanacyjnym przewidziana, 
że państwa udzieli pomocy tym bankom. któ- 
rych zobowiazania wzrosły skutkiem tego. że 
swego czasu na rynku szwajcarskim wykupiły 
akcja rumuńskiego towarzystwa naftowego 
Steaua Remana i których cena hyla wyższą ani 
żeli dzisiejszy kurs. Chadzi tu ogółem o 700 
miljcnów lei wellug dzisiejszego kursu. Fań- 


|stwo przejmuje na siebie spłacanie zobowiązań 


hankowych. przez co znteznie zmniejszone 70- 
staną ciężary banków. 

Jako dalszy środek pomocy baukem rumń- 
skim postanowione emitować obligacje wielkie- 
go przemysłu pod gwarancją państwa. Wielkie 
towarzystwa przemyslowe. jak Resieza, Petro- 
szani, Lupeni, Cujim. Astra de Wagonae, I. A. 
R. dlużne są wielkim kankem rumuńskim 1 mil- 
jard lei. Dług ten powstał swego czasu skut- 
kiem inwestycyjnej polityki przemysłu runrtń- 
skiego. Aky dług ten mógł hyć bankom spła- 
Cony. uchwa Jona zastanie ustawa. mocą której 
wspomniane tewarzystwa wydały obligacje w 
wysokości długu. jaki każde tewarzystwo w da. 
nem hanku posiada, Państwo starać się będzie 


o ulokowanie tych abligacyj na rynku krajo-| 


wym i zagranicznym. Ogólna wartość emisji nie 
może przekraczać jednego i pół miljarda lei. 
Kupony beda umorzone w terminie 15—20 lat 
a oprocentowane na 7—8 procent. Obligacje 
zabezpieczone będą pierwszą hipoteka na nieru- 
chomości każdego przedsiębiorstwa, gwarancją 


MEINE UWEZUSIA TTE KARE 


banku, który swego czasu udzielił kredytu. a 


wreszcie gwarancją państwa. 


W kołach gospodarczych plany te przyjmo- 
bowiem dzięki tym 


wane są z zadowoleniem, 
zarządzeniom przedewszystkiem skansolidowa. 


ny zostanie dług wielkich przedsiębiorstw, co 


umeżliwi nowe inwestycje, tudzież ożywi się 


ruch giełdowy, jak i wogóle całe życie gospo- 


darcze, 


Truskawiec-Zdrój| 


zakład zdrojowo-kąpielowy 


i stacja klimatyczna 
(województwo lwowskie) 


ze słynną „Naftusią” 
Ilotwarty cały rok !! 


Sezon jesienny: wrzesień, październik 


Przysłowiowa piękua jesień — idealny wypsczynex i kuracja. 


Wszelkich informacji udziela — zgłoszenia 
na mieszkania przyjmuje 
a Zarząd zdro'owy Truskawiec. 


miljony 104 tysiące bezrobotnych 
w Niemczech. 


Według raportu Głównego Urzędu Pośredr 
nictwa Pracy Rzeszy, stan bezrobocia w Niem 
czech, który wzróst już znacznie w drugiej 
połowie lipca, zwiększył się jeszcze bardziej 
w okresie od 1 do 15 sierpnia b. r. W okresie 
pomiędzy 15 lipca a 15 sierpnia h. r.. liczba 
bezrohotnych wzrosła o okrągło 148.000 osób, 
z czego na okres od 1 do 15 sierpnia przypada 
114000 osób. Według obliczeń urzełu pośred- 
nictwa pracy, liczba bezrobotnych osiągnęła 
w dniu 15 sierpnia b. r. 4 miljony 104 tysiące 
osób. Głównym powodem wzrostu hezrobocia 
jest kryzys finansowy w Niemczech. 


Giełda krakowska. 

Kraków 27 sierpnia. (PAT). Bank 
MG 

OFICJALNA GIEŁDA WALUTOWA. 

Warszawa 27 sierpnia. Dolary 8.9214, 8,0415. 
8,00%. Dewizy: Holandia 359.85. 360.75. 385.95; 
Londyn 43.40. 43,51. 4323: Nowy Jork 6.92, 8.94, 
$90: Nowy Jork telegraficznie 8.92, 8.94, 8.90: 
Paryż 25.00. 35.69, 24.91: Praga 26.44 26.50. 26.38; 
Szwajearja 173.80. 174.23. 178.37: Wiedeń 125.50, 
125.81, 125,19: Wiochy 46.71. 46.83. 46.69. 

KURSA OBLIGACJI. 
Akcje: Bank Polski 112. 


Polski 


Pożyczki: 4% inwestycyjna 83.50 — 5% kon- 
wersyjna 44.20 — 6% dolarowa 69 — 7% sta- 
bilizacyjna. 68.50. 

GIEŁDA W ZURYCHU. 
Zurych 27 sierpnia. Paryż 20.153, Londyn 


24.9654, Nowy Jork 5,18,15, Bełgja 11.66, Włochy 


Nr 230 


26.8714, Hiszpanja 46.20. Holandja 207.1714, Ber- 
Jin 121.75, Wiedeń 72.20, Sztokholm 13758, Oslo 
137.40, Kopenhaga 137.85, Sofja 8.72, Praga 15.21. 
Warszawa 57.65, Budapeszt 9% 02, Białogród 
9.0714. Ateny 6.65. Konstantynopol 2.43, Buka- 
reszt 3.05%, Helsingfors 12,90. 


Giełdowe ceny zboża i mąki. 


Giełda zbożowa w Krakowie podaje następu: 
jące notowania z dnie 25 sierpnia b. r. 

Pszenica dworska Czerwona nowa 24,50—323, 
biała nowa 24—24.59, targowa stand. mowa 28,50 
do 24, żyto dworskie stand. nowe *2-—23.50, tar- 
gowe stand. nowe 22.10—28, owies dworski stand. 
mowy 22—23, targowy stend. newy 20-2: jęcz 
mień na krupy stand. nowy 19—20, kukurudza ru- 
muńska 29—30, groch Wiktorja nowy 84—86, 
półwiktorja małopolski 30—32, fasola cukrowa, 
biała okrągła 36—40, Wachtel 36—40, mięszana 
81—33, makuchy rzepakowe 20—?1, lniane 29,50 
do 30, soja śrót 46% miem, 32—33, 55% stonecz. 
śrut 'extrahowany 23—24, siany słodkie mows 
12—13, średnie nowe 10—11, kwaśne nowe R—9. 
koniczyna pastewna nowa 14—15, słoma długa 
6—6,50, mierzwa luzem 5—5,50, prasgwana 5, 50—6, 
rzepak zimowy z workiem 26, 56—27,50., rzepik 
czyszczony słodki 38—42, mak niebieski z wT- 
kiem nowy 80—96, szary z workiem nowy T5—5), 
kminek krajowy czyszczony nowy 130—135, espar 
seta z workami 46-—48, mąka pszenna ukt, Krak. 
grysikowa 46—48, 45% 46-47, 65% 12—43, mą- 
ka pszenna z młynów kongresowych grysikow» 
43—44. 0000 41438, mąka żytnia. okr. Krak. 65% 
37,50-—38, maka żytnia okr. Poznań. 65% 57.50--— 
56, razówka żytnia 81-32, graham pszenny 33—. 
34, otręby żytnie 14.5016. pszspn 14,50—15. 


mąka czerwona z workiem 17—18, pedak chłop- 
sickanka jęczmienna chłop- 
ta- 


ski z workiem 30—381, 
ska 31—82, kasza jaglana fabryczna 45—50, 
tarczana cała. 56-—55 zł. 

Tendencja spokojna — dowozy średnie. 


mat t 


Radio. 


Dziwne upodobania katowickiej 
radjostacji. 

Od jednego z naszych czytelników otrzy* 
mujemy następujący list: 

Stacja nadawcza katowickiego Radja nszczę 
śliwia swych słuchaczy prawie samemi „fokstro 
tami“. Ze skrzynki pocztowej tejże stacji do- 
wiadujemy się. że słuchacze użalają się na 
podobne audycje. Niestety odnosi się wraże- 
nie, że podobne uwagi irytują tylko zarząd 
Radja i odnoszą wręcz przeciwny skutek. Za- 
raz bowiem w następnych dniach wypełniona 
program fokstrotami, a w jednym dniu w po- 
łudnie dano same „troty“ i trzy tanga. Np. 
w dniu 25 bm. o godz. 16 dano również same 
„jazzy“. Są to czyste kpiny ze słuchaczy. Je 
żeli nadający panowie i panie posiadają tak 
mało poczucia piękna muzycznego, że uwa- 
żają wrzaski murzyńskie za melodyjną muzy- 
kę, to niech grają dla siehie. ale nie dla Świa- 
ta, bo są jeszcze ludzie, którzy lubią muzykę, 
a nie kakofonje. Powojenne zwyrodnienie, któ- 
re wdarło się nawet w muzykę, na szczęście 
przemija. 

Odbieram audycje ze świata, a nigdzie tak 
„wrzaskbandem* nie karmia słuchaczy. jak 
w Katowicach. Spodziewam się, że może ie 
uwagi odniosą pożądany skutek. 


Programy stacyj radjowych. 
Sożota 29 sierpnia. 

Kraków (312,8). G. Ek: Przegląd prasy; 11,58 
Syrena} czasu. hejnał; 12,10 Płyty gramofonowe; 
13.10 Komunikat e e: ni 14.50 Komn- 
nikat gospodarczy; 16 Program dla dzieci i ko- 
munikat dla żeglugi; 18. 50 Odczyt ze Lwowa; 
17,15 Płyty gramofonowe: 11.85 Odezvr pt.: „Po- 
czja kobieca renesansu, wygłosi dr M. Brahmer, 
docent Un. Jag.; 18 Kącik młodych ialentów mu- 
zycznych z Warszawy; 19 Rozmaitości; 19.10 
„Rzeczy ciekawe”. wygłosi red. J. Bajsarowicz; 
19,30 Płyty gramofonów e; 19,40 „Przegiąd polity- 
ki zagranicznej ubiegłego tygodnia; 19,5 55 Trans- 
misje z Warszawy; 22,25 Program 'na dzień na- 
stępny: 22.80 Koncert chopinowski; 23 Muzyka 
lekka. i w. 

Warszawa (1411, 8, G. 1i,40 Przegląd prasy; 
11,58 Sygnał czasu; 12,05 Program na dzień bie- 
żący: 12 10 Płyty e. 13,16 Państwo- 
wy Instytut Meteorologiczny; 14.50 Komunikat 
gospodarczy: 13.25 „Przegląd wydawnictw: perjo- 
dycznych*; 15,45 Komunikat sportowy; 16 Pro. 
gram dla dzieci. Słuchowisko pt: „Leśna para- 
da“; 16,30 Koncert w wykonaniu orkiestry P. R. 
pod dyr. J. Ozimińskiego: 16,50 Odezyt ze Lwo- 
wa; 17,15 Płyty gramofonowe; 17,35 Odczyt z Kra 
kowa; 18 Kącik młodych talentów muzycznych. 
Wykonawcy: Br. Wilecka (sopran) i H. Kowaisk! 
(skrzypce). Akomp. prof, L. Urstein; 18,40 Pieśni 
nastrojowe w wykonaniu W. Żywolewskiego na 
gitarze; 19 Rozmaitości: 19.20 Płyty gramofono- 
we; 19, 40 Wiadomości bieżące rolnicze; 19,55 Pan- 
stwowy Instytut Metegrologiczny; 20 Prasowy 
Dziennik Radjowy; 20,10 Komunikat sportowy: 
20,15 Koncert popularny z Doliny Szwajcarskiej. 
Wykonawcy: . Orkiestra Filharmonji Warszawskiej 
pod dyr, A. Dołżyckiego, M. Polińska-Lewicka 
opra i Wł. Walentynowicz (akomp.\; 22 „Na 
widnokręgu; 22,15 e Dn Dziennik Radjowy: 
22.20 Komunikaty; 22.25 Program na dzień na- 
stępny; 22,96 aa Chopina w wykonariu J. 
Turczyńskiego; 23 Muzyka taneczna z dancingn 
„Polonia Palace Hotel“. 

Katowice (408,7). G. 15,10 Komunikat Polskich 
Związków Zrzeszeń Gospodarczych Województwa 
Śląskiego: 1116 Skrzynka pocztowa Rozgłośni 
Katowickiej dla dzieci. Ciocia Hela amówi listy 
od słuchaczów najmłodszych (H. Reutt; 19 Oo- 

| dzienny odcinek powieściowy; 19,80 Dr W. Wil- 

kosz, prof. Un. Jag.: Odczyt radiotechniczny pt: 
ech wielkiej mocy“. 

Lwów (380,7). G. 16,30 Koncert dla młodzieży 

z Warszawy i komunikat Centr. Biura Hydr. dla 

żeglugi i rybaków; 16,50 „Żarty logiszne", Wy- 

głosi prof, dr K. Ajdukiewicz. Transmisja na 
wszystkie stacje. polskie. 
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Moskwa, 27 sierpnia. Oficjalna sowiecka 
agencja telegraficzna opublikowała wczoraj ko- 
munikat w sprawie rokowań polsko-sowieckich 
o zawarciu paktu o nieagresji, Wedle tego ko- 
munikatu w Moskwie Patek wręczył komisarja- 
tow: spraw zagranicznych dokument, który 
powtarza te same warunki w Sprawie zawarcia 
poleko-sowieckiego paktu o nieagresji, jakie 
rząd polski stawiał już w roku 1927, Peza tem 
nota zawiera jeszcze jeden nowy warunek. 
Ówczesne rokowania — mówi dalej komuni- 
kat — zostały Zerwane i nigdy nie były wzna- 
wiane z powodu cdmowy przyjęcia warunków 
polskich przez rząd sowiecki, Dlatego też kami. 
sarjat zagraniczny nie uważa ostatniej noty 
polskiej za krok uczyniony raprzód lecz wstecz. 
Komunikat zaznacza wreszcie, że po wręczeniu 
voty poseł Fatek n'e podejmując żadnych ro- 
kowań wyjechał na dłuższy urlop. 

ROKOWANIA POLSKO-SOWIECKIE 

ZERWANE. 
Moskwa, 27 sierpnia. Z kół poinformowa- 
NNE E 


nych donoszą, że z powodu niemożliwych do 
przyjęcia warunków rządu polskiego, rokowa* 
nia polske-sowieckie w sprawie zawarcia ukła- 
du o nieagresji należy uważać za chybione. 
Nie pozostanie to bez wplywu na przebieg ro- 
kowań  francusko-sowieckich. Oficjalne koła 
sowieckie wine za zerwanie rokowań przypi- 
sują Polsce, ponieważ rzekomo postawiła wa- 
runki „nie do przyjęcia”, a poza tem Francję 


i Rumunję miała poinformować fałszywie co 
do swych rokowań z Rosją. 
PRZERWA W UKŁADACH Z FRANCJĄ, 
Paryż 27 sierpnia. „Agence Economique et 
Financiere donosi, że rokowania francusko- 
sowiecka zostały zawieszone z powodu nie- 
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Należy iczyć Się 7 algzom zaostrzoniem sladi finansowe 


INSTYTUT BADANIA KONJUNKTUR 0 POLOŻENIU GOSPODARCZEM. 


Warszawa. (PAT) [Inslylut Badania 
pujący sposób charakteryzuje obecną sy-| 
tuacje gospodarczą: | 

W rozwoju czynników gospodarczych 
nie nastąpiły poważniejsze zmiany. Wyni-| 
ki zbiorów zapowiadają raczej możliwości 
pewnej poprawy sytuacji rolnictwa tlopie- 
ro w późniejszym okresie. Decydujący na- 
tomiast wpływ na położenie ekonomiczne, 
kraju wywierają obecnie czynniki o cha- | 
rakterze pozagospodarczym. Kryzys zanfa- 


obecności ambasadora sowieckiego w Paryżu | "4, podsycany w czerwcu i lipcu naze] 


i prawdopodobnie zostaną podjęte dopiero 
w październiku. Dzicrnik zaznacza dalej, że 
francusk'e koła polityczne przypisują wielkie 
znaczenie osobistemu spotkaniu Zaleskiego 
z Litwinowem, co niewatpliwie nastąpi z okazji 
obrad kom sji europejskiej w Genewie. 


Wielotysiączne nabory „gwiazdorów“ scenicznych, 


Warszawa, 27. 8. (Tel, wł.) Prasa sędaje 
informację o poborach „gwiazdorów. | tak 
prezes ZASPu Dygas pobierał 4000 zł. miesie- 
cznie i obowiazany byl do wystąpienia 48 razy 
w roku, czyli przeciętnie pobierał 1600 zł. za 
występ. Na tych samych warunkach pozosta: 
wał tenor Gruszczyński. W teatrach dramaty- 
cznych Ćwiklińska pobierała 4000 zł. miesięcz- 
nie z gwarantowaniem 150 występów. Obli- 
czywszy tegoroczne występy Ćwiklińskiej mo- 
żna smialo powiedzieć. że pobierała ona z kasy 
miesięcznie około 8600 zł. Fertner pobierał 
rówuicż 4000 zł, miesięcznie z 120 występami 
rocznie, Węgrzyn 4000 zł. miesięcznie, niema 
jednak sezonu, aby nie otrzymywał z tego, czy 
innego powodu wysokich gratyfikacyj. Iuni 
artyści angażowani byli na gościnne występy. 
Junosza Stępowski pobierał za wytęp 400 zł, 
a 200 zł. za próbę. Osterwa 500 zł. za występ 


Da. 


Kinoteatr | 


„ŚWIEC "| 


| 0d dn. 26 sierpnia | 
DOM KATOLICKI | 


| ul. Straszewskiego 18. | 
b | E 


który zwycięża w 


Wielkie wyścigi 


Początek 


Wielki podwójny program sensacyjne sportowy 


,. 
„ŻYWY POCISK" 


w roli glówna] Reqd Howes 


wyścigu motocyklowym. 
w Los Angelos. |, 


przedstawień o godz. 


i 250 zł. za próbę. Ponieważ często zdarzało 
się, że grając jedną sztukę przez szereg dni. 
jednocześnie próbował druga, „dniówka* jego 
wynosila 750 zł. Leszczyński w teatrach szyf- 
wanowskich pobierał 3600 zł, miesięcznie. 

Cyfry te jednak są słabe w porównaniu 
z płacami artystów rewjowych. Zizi Halama 
pobierała 7000 zł. miesięcznie, Pogorzejska po- 
przednio pobierała 9000 zł., które przed kilku 
miesiącami zredukowano zostaly do 7000 zł. 
Krukowski, który zarabiał 1000 zł, obecnie 
zarabia „tylko“ 4000 zł. Jarossy, który pobie- 
rał procenty za reżyserję, zarabiał około 6000 
złotych miesięcznie, Ordonka pobierała za go- 
ścinny występ 250 zł. Ziemińska po 200 zł. 

Dyrekcja teatru Morskie Oko“ opubliko- 
wala ogłoszenie, proszące o zgłaszanie się sił 
artystycznych do sekretarjatu. 


———0:—— 


TAJEMNICA 
„CZARNEGO WAWOZU“ 


w roli głównej Bob Custer 


w najnowszym filmie 
cowboyskim. 


brawuro wym 


6-tej i 8-mej wieczorem. 


Ruch rewolucyjny w Portugalji. 


Madryi, 27 sierjsnia. Z Lizbowy denoszą © 
*ybuchu powstania, Większa grupa uzbroja- 
nych asób cywilnych wtargnęła wczoraj o go- 
dzinie 1 rano do koszar 3 pułku artylerji, roz- 
broiła wartę, oficerów ujęla i opanowała budy- 
nek. Żcinierze przyłączyli się do powstańców i 
podjęli wspólua akcję z ludnością cywilną. 
Wojska rządowe oraz powstańcy zajęli waż- 
niejsze punkty strategiczne w mieście, poczem 
wywiązała sę formalna walka, w toku której 
miało paść około 20 zabitych i około 50 ran- 
nych, Po stronie wojsk rządowych w walce 
krala udział artylerja, czołgi i Samoloty. 

Po krótkiej walce wojska rządowe zajęły 
koszary artylerji i ujęły powstańców, stoją- 
cych pod dowództwem pułkownika Diaza, Mia- 
no również osaczyć i pojmać lotników na lot- 
nisku Alberca. którzy przyłączyli się do ruchu 
powstańczego. Wedle niepotwierdzonych wiado 
mości wybuchły rozruchy także w Oporto. W go 
dzinach popołudniowych pokój zastał przywró- 
cony. Po ulicach miasta krążą Silne patrolę i 
auta pancerne. 
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1) Administracyjnym — z zakresu administracji 


tucjach spółdzielczych. 
Wstąp na drugi rok 


w godzinach urzędowych. 


PRZYCZYNĄ REWOLTY NIEZADOWOLENIE 
Z MINISTRA WOJNY. 


Madryt, 27 sierpnia. Dziennik „El Sol“ do- 
nosi z Lizbony, że panuje tam zupełny spokój. 
Fodróżni przybywający z Portugalji mówią, że 
rewolta wybuchła z powodu niezadowolenia 
z nominacji nowego ministra wojny, 

Madryt (PAT). Wedlug uzupełniających wia 
domości o powstania w Lizbonie, oddziały 
wojsk wraz z grupą osób cywilnych zajęły 
trzy budynki koszarowe, których załogi przy- 
łączyły się do powstańców. Zbunłowane oddzia 
ly oszańcowały się w parku Edwarda VII i 


Kilku lotników przyłączyło się do ruchu pow- 
słańczogc, przelatując nad miastem, wyrzuca. 
jąc granaty. Wojska rządowe otoczyły pow.tuń 
sów któzy o godz. 5,30 popołudniu z powodu 
braka amnnicji poddali się, Trzech lotników 
uciekło, pozostałych aresztowano, Dotychczas 


przeniósł się na prowincję. Komunikat ofieja|- 
| oy rządu portugalskiego podaje, że w całym 
kraju panuje spokój, 
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DO INSTYTUTU ADMINISTRACYJNO - GOSPODARCZEGO W KRAKOWIE, 
Rok drugi i trzeci Instytutu obejmuje specjalizację na jednym z czterech Wydziałów: 


państwowej i samorządowej. 


2) Kolajawym — z zakresu słażby ruchowo-handlowej. 
8) Pocztowym — z zakresu służby pocztowo-telegraficznej. . : 
4) Spółdzielczym — z zagadnień praktyčznych i teoretycznych, związanych z pracą w insty- 


mają bez egzaminu: 


1) absolwenci (absolwentki) Trzechletnich Szkół Handlowych, 
2) osoby, posiadające wykształcenie uznane za równoznaczne, 
3) osoby, które ukończyły 6 klas gimnaz;alnych, 3 kursy seminarjum naucz. i szkół przemysłowych. 


Za dzieci urzędników państwowych i wojska Rząd zwraca całkowitą opłatę. — WPISY 
przyjmuje Dyrekcja od dnia 27"b. m. do dnia 3 września włącznie, codziennie od 10 — f2-tej 
i od 5-tej — 6-tej w gmachu Szkoły Ekonomiczno - Handlowej (hyłej Akądemji Handlowej) 
w Krakowie, ul. Kapucyńska L. 2, Tel. Nr. 112-50, II p., sala Nr. 23, 


Wszelkich dodatkowych informacyj ustnych i pisemnych udziela Sekretarjat Instytutu 


stąd poczęły ostrzeliwać gmachy publiczne. odhyć dziś nowe zgromadzenie. 


niewiadomo, w jakim stopniu ruch powstańczy | aumum 


niami o charakterze międzynarodowym, | 
trwa nadal, pociąga za sobą silny odpływ 
wkładów z banków, ucieczkę kapitałów 
zagranicę i tezauryzację walut obcych. 
Panika Hnansowa dotarła w lipeu do drob- 
nych kapitałów, na co wskazuje silny spa- 
dek kapitałów w komunalnych kasach 
oszczędności, które dotychczas wykazywa- 
ly, z nielicznemi wyjątkami, slały wzrost. 
Uspokojenie na rynku dewiz nastapilo 
dopiero około połowy sierpnia, na co 
wskazuje zmniejszony spadek rezerw Ban- 
ku Polskiego oraz znaczniejsza zniżka 
dolara gotówkowego. Ucieczka kapitałów, 
badź w formie ulokowania gotówki w ban- 
kach zagranicznych, badź w formie tezau- 
ryzacji walut obcych, lub w jakikolwiek 
inny sposób, wywołała na rozwój gospo- 
darczy kraju i na jego konjunkture wpływ 
ujemny, odwrotny do tego, jaki można nor- 
malnie obserwować w postaci dopływu 
kredytów zagranicznych. Jeśli więc im- 
port kapitałów zagranicznych pociąga za 
sobą zwiększenie rozmiarów produkcji, to 
ucieczka kapitałów zagranicę jest czynni- 


kiem, uniemożliwiającym jakąkolwiek po- 


Konjunktur Gospodarczych i cen w naste- | prawę konjunktury, a w obecnych warun- 


kach działa ona w formie zmniejszenia 
produkej!. 

Ujemne następstwa ucieczki kapitałów 
ujawniły sie w dziedzinie produkcji ze 
znaczną siłą już w lipcu, Ogólne rozmiary 
produkcji przemysłowej, które wykazały 
lekki wzrost w ciągu drugiego kwartału, 
a mianowicie z 90.9 proc. do 94 proc, 
w czerwcu i lipcu spadły znowu do 92.7 
proe., przyczem należy zaznaczyć, że Spa 
dek ten byłby blisko dwukrotny, gdyby 


nie równoczesny, przypadkowy silny 
wzrost produkcji węgla. Przy obecnym 


stanie psychicznym społeczeństwa i skłone 
ności do paniki, w ciągu szeregu najbliż« 
szych miesięcy nietylko nie może być mos 
wy o jakiejkolwiek poprawie konjunktury, 
lecz przeciwnie — należy liczyć się z dala 
szem zaostrzeniem się sytuacji finansowej, 
spowedowanem  dalszeis ograniczeniem 
produkeji, zwłaszcza po zakończeniu sezo 
nu budowlanego. 

Gdyby jednak udało sie przywrócić 
zaułanie co do przyszłego kształtowania 
międzynarodowych stosunków politycz- 
nych i gospodarczych, wówczas automaty- 
cznie zostałyby stworzone warunki pópra- 
wy konjunktury, wtedy bowiem powróci- 
lyhy do obiegu kapitaly stezauryzowane 
lub wywiezione zagranicę. Kapitały te, 
według szacunkowych obliczeń, wynoszą 
w chwili ebecnej okolo 500 miljonów zł. 
Ich powrót pociągnąłby za soba upłynnie- 
nie rynku pieniężnego i otworzyłby możli- 
weści rozszerzenia produkcji przemysłowej 
w kraju. 


Konflikt między Watykanem 


| a Kwirynałem 


Warszawa, 27. 8. (Telef, wl). Do Paryża 


i nadeszła wiadomość z Rzymu, żę konflikt po- 


między Watykanem a Kwirynałem został za- 
sadniczo zlikwidowany. Pozostaje jeszcze dla 
załatwienia szereg Spraw natury formalnej, 
Sprawy konfliktu badała specjalna komisja, po- 
wołana przez Papieża. Jeden z jej członków, i 
O. Jezuita Taccni odbył dłuższą konferencję | 


złikwidowany. 


z Papieżem. Wczoraj konferował po raz drugi 
w Watykanie przy udziaie kardynała Pacellie. 
go. Przed tą konferencją Papież przyjał amba- 
sadora włoskiego przy Watykanię hr. Devec. 
chiego na dłuższej audjencji. Na podstawie tych 
rozmów można uważać konflikt za zlikwidowa. 
ny, ale jednym z warunków jest to, aby Musso: 
lini sam zjawił się w Watykanie, 


Partja pracy przeszła do opozycji. 


Londyn, 27 sierpnia. Wezoraj wieczorem od-| 
było się wspólne posiedzenie rady generalnej | 
związków zawodowych, komitetu wykonawcze- 
go partji pracy i komisji parlamentarnej partii 
pracy, na którem powzięto następującą rezo- 
lucje: 

„Zęhrani rozważali nową sytuację, jaka po- 
wstała wskutek utworzenia nowego rządu an- 
gielskiega i jednomyślnie doszli do przekonania, 
że nowemu rządowi powinien się jak najener- 
giczniej przeciwstawić nietylko parlament, lecz 
cały naród. Zgromadzenie zatwierdza stanowi- 
sko zajęte przez tych ministrów ostatniego 
rządu, którzy wystąpili przeciw nowemu T7ą- 
dewi i zaleca członkom parlamentu ukonstytu- 
owane oficjalnej opozycji“. i 

Wszystkie trzy organy nartji pracy maja 


Gzy kapitał nowojorski wnływał 
na przesilenie w Anglii.? 


Londyn, 27 sierpnia. Mimo różnych zaprze- 
czeń „Daily Herald” nadal twierdzi. że Federal 
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Jo zamófnieciu kroniki. 
Zamordowanie posterunkowego. 


Ubiegłej mocy między godz. 1-324 a 2-gą 
w czasie obchodu służbowego na terenie gmi- 
ny Mysiów w pow. Brzesko, został zamordowa 
ny trzema wystrzałami rewołwerowemi poste- 
runkowy policji Jan Rusek z posterunku w Za- 
kliczynie. Zwłoki jego znaleziono na polu w 0- 
dległości około 300 metrów od mostu na Du- 
najeu. Śmierć zaskoczyła denata  niespodzie- 
wanie, gdyż nawet nie miał czasu zdjąć kara- 
bin z ramienia. Na miejsco wypadku wyjechał 
starosta powiatowy Dellinger wraz z komen- 
dantem powiatowym policji. Policja prowadzi 
energiczne dochodzenia, celem ujęcia spraw- 
ców mordu. 


Zbrodniczy występ bandytow. 
Wczoraj wieczorem około godz. *0-tej 
w gminie Wysokie pod Limanową dwaj niezna. 
ni osobnicy napadli na dom Leona Hancla. Po 
eteroryzowaniu domowników  rewolwsrami è 


Reserve Bank w Nowym Jorku uzależniał dal. 
sze kredyty dla Anglji od drastycznych zarzą- 


dzeń oszczędnościowych w dziedzinie świad- 
czeń społecznych, 
Jako przykład dziennik przytacza  oświad- 


czenie dotychezasowega dyrektora w minister 
stwie skarbu Ernesta Thurtle, wedle którego 
miał Mae Donald oświadczyć. że dyspozycje 
rządewe udzielone Bankowi Angielskiemu na- 
leżałoky przesłać telefonicznie do Ameryki. aby 
zobaczyć, czy zostaną tam aprobowane, 

Jako drugi przykład podaje dziennik twier- 
dzenie dotychczasowego ministra rolnictwa 
Addisona, który wobec przyjaciół partyjnych 
oświadczył, że nie żądania związków zawodo- 
wych były przyczyną upadku rządu robotni- 
czego, lecz pewna interwencja, domagająca 
się innego planu pokrycia deficytu budżetowe- 
go, niż to przewidywał projekt rządowy. Addi- 
son podkroślił, że nie związki zawodowe, lecz 
finansjera przyłożyła pistolet do skroni rządu 
i zapowiada, że powróci jeszcze do tego te- 
matu. o 


skrępowaniu ich sznurami, bandyci przystąpili 
do plądrowania mieszkania, W międzyczasta 
udało się Hanslowi uwolnić z więzów i wy- 
ezcłeać na podwórze. celem zaalirmowania sę 
siadów.  Spostrzegłszy to jeden z bandytów, 
pobiegł za n'm i wystrzelił w jego kierunku 
z rewolweru, raniąc go ciężko w klatkę pier- 
siową. Następnie bandyci, widząc, że są Ściga» 
ni przez sasiadów Hansla. rzucili się do udian- 
ki. Policja wszczęła energiczny pościg za ban. 
dą. Hansla w stanie ciężkim przewieziono do 
szpitala w Limanowej. 
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DZIENNIKARKI AMERYKAŃSKIE 
W KRAKOWIE, 


W dniu wczorajszym bawiły w Krakowie 
dwie wybitne dzienn'karki amerykańskie pp. 
Astor Chanler z N. Jorku i Maxime Davis 
z Waszyngtonu, Po zwiedzeniu zabytków Kra. 
kowa, obydwie dziennikarki odjechały do Pras 
gi czeskiej, 
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ANTONI MARCZYŃSKI. Dzięki temu nie mogłem się zobaczyć z Šo]  Dopisał więc skwapliwie parę zdań, nie | botały myszy, z z ogromnej szpary napół zgni 
larskim, co zechciej mu wytłumaczyć. Na- | przeczuwając, że w niedalekiej przyszłości | tej podłogi młody szczur wychylał pyszczek 
pisz mu też, żeby się nie lękał o swoją | będzie przeklinał tę głupią chełpliwość: zalotnie, muchy i nuda pefzły po brudnych, 
Wiereczkę, gdyż ona do Rosji nie poje- ery wiesz, Balciu. że naogól nie lubię ; odrapanych ścianach, przez rozbitą szybę je- 
dzie! Wysiadła tutaj, w Stambule (możesz| przelewać krwi i zabijam tylko w ostatecz | dynego okienka wdzierał się do wnętrza 


długo szukać, zanim go znajdziesz na ma-| nym razie, kiedy niema innego wyjścia. | smród gnojówki, po stolikach uwijały się 


j B= aa Bredach 171 r FOW RZL = © OE 6 F E k i ; 2 Na 
Der I va a aiae e i pie) i jak mi sie obiło o uszy, zamieszka | Ale tych drabów musiałem sprzątnąć! Nie | patrole mrówek. — Obraz nędzy i rozpaczy, 
W RMSE | on ok dkg >YOS | u swojego stryja pod Cannes. Dlaczego| zapomnij, że usiłowali mnie zamordować | mruknął zawiedziony Rafał; — tak, ale pra- 


aż dotarłem do biura turystycznego 
Cook'a. Stałem obok. gdy kupowała bilet 
do Algieru, a stam*"d przez Udżdę, Fez 
do Casablanki. Już wiedziałem! Tam mia- 
ła się spotkać z swoim jachtem. Obliczy- 


tak raptownie zmieniła decyzje. nie wiem; 
mam wrażenie, że pomiędzy nią a Daisy 
Rindley doszło do scysji, a zakochany pro 
fesor przyznał słuszność Angielce; jego 


jeszcze w Warszawie. a tutaj równicż dy- wdziwy poeta, choć nieraz T w gor 
bali na moje życie. działałem więc niejako | szych warunkach, potrafi sobie stw orzyć 
w obronie własnej i mój surowy wyrok | krainę baśni, potrafi ją odmalować przepię- 
był w tym wypadku środkiem prewencyj. | knie... Spróbujmy zatem. — Pochwycił za 


łem dokładnie i upewniłem się, że miły 


pożegnanie z córką (jedynaczką przecież) nym... 


Poszło gładko... 


Zaproponowali mi | pióro i pisał: 


Serafinek nie dopędzi swojego sobowtóra, 
czyli mnie. I oto wcieliłem się oficjalnie 
w jego skórę, a ZP w jego apar- 
tamencie, pozyskałem sobie wstępnym 
szturmem sympatję ws zystkich wydelego- 
wanych dziennikarzy i zostałem jedno- 
głośnie wybrany ich prezesem, ja Rafał 
Królik, primo voto Raphael Lapin, se- 
cundo voto Serafin Bobak!.. Słuchaj 
uważnie, Balciu i ucz się! 

Moja popularność wśród kolegów miała 
łakże swoje złe strony. Nie odstępowali 
mnie dosłownie na krok, uniemożliwiając 
skomunikowanie się z Solarskim. Telefo 
nowałem doń dwukrotnie. lecz pech chciał 
że go w domu nie było. Wreszcie, w dniu 
odjazdu, przyszedł do mnie, jako do rze- 
komego Serafina Bobaka. I oto masz do- 
wód, jakim mistrzem w charakteryzacji 
jest podpisany, skoro nawet Solarski mnie 
nie poznał. Zamierzałem wlaśnie wypro- 
wadzić go z błędu, lecz przeszkodzono 
nam. Napisałbym do niego, jednakże z pe- 


było wybitnie chłodne, ale być może, iż 
grali komedję wobec nas. 

A teraz sonzacja. W dniu naszego odja 
zdn z Cannes wyłowili tam rybacy zwłoki 
Laksbergera i Borysa Sienicnowicza La- 
pina. Dowiedzieliśmy się o tem w Paler 
mo. Och, to był gorący dzień! Eskortowal 
nas jakiś Sergjusz Miercew, typ z pod 
ciemnej gwiazdy i on właśnie przyniósł 
tę wiadomość. Wysiadam — oświadczył: 
wracam najbliższym statkiem do Ajaccio, 
stamtąd odlecę samolotem do Marsylji. 
Muszę wyśledzić mordercę moich towa- 
rzyszy i pomszczę ich śmierć. przysięgam! 
Krwawo pomszczę!... A z panami... zoba- 
czymy się jeszcze. — dodał w naszą stro- 
nę z takim uśmiechem, że zrobiło mi się 
dziwnie gorąco. Wysiadł bydlak i przyje- 
mniej się podróżowało bez niego, ale per- 
spektywa spotkania w Rosji potężnie 
mnie niepokoji. Żałuję chwilami, że się 
musiało sprzątnąć tych łotrzyków, Laks- 
bergera i Borysa...“ 

W tem miejscu Rafał Królik przerwał pi- 


wspólną wycieczkę łódką przy księżycu. 
Uważ tylko. Baleiu: przy księżycu! Odra- 
zu oczywiście przeczułem podstęp. ale nie 
dałem poznać po sobie. Kiedy odsunęliś- 
my się od hrzegu na dobry kilometr, Bo- 
rys pochwycił mnie wpół od tyłu. — Te- 
go-tu-tsupari, — mruknąłem: jak wiesz, 
przypuszczam... ., Dżiudzit-su* jest moją 
specjalnością, a chwyt .„teko-tu-tsupart* 
stosowałem juź nieraz w życiu i z nad: 
zwyczajnym skutkiem. Padlem wiec na 
kolana, przerzuciłem napastnika przez gło 
wę i cisnąłem go wprost na Laksbergera, 
który zrywał się właśnie. Strzelił szelma 
do mnie. kula musnęła mnie po włosach, 
i wówczas dopiero wpadłem w niszczy- 
cielski szał. Szybkiemi uderzeniami wiosła 
wtrąciłem obu do wody i najspokojniej 
w świecie powróciłem na brzeg... Ech, 
szkoda. żeś mnie nie widział w momencie 
tej bohaterskiej walki!!!“ 

Rafał Królik odłożył pióro i przysunął so- 


bie nowy arkusz papieru. bo tamten był za- 
pisany na wszystkich czterech stronicach. 


„A teraz, skoro już Ci opisałem moje ho 
haterskie przeżycia, pozwól. że poświęcę 
słów kilka gospodarzowi, pod którego g go 
ścinaym dachem piszę list niniejszy. Jest 
to sam wielki Halef Omar Bim, Dasza, ro- 
dzoniuteńki siostrzeniec sułtana Abdul Ha 
mida. Po upadku sułtana wycofał się z ży 
cia politycznego i mieszka w swoim cud- 
nym pałacu, w którym nas podejmuje. 
Nas, to znaczy mnie i mojego kolegę, de- 
legata bułgarskiego; on właśnie, ten sym” 
patyczny Bulgar “zapoznał mnie z Oma- 
rem bBim-baszą. 

Siedzę w fotelu. który tronem raczej 
wypadałoby nazwać. Przez uchylone okno 
od haremu sączy się do sali odurzająca, 
ciężka woń wschodnich perfum. Bardzo 
ciężka! Radbym zamknąć to okno, „lecz 
nie chciałbym obrazić gospodarza. Z cie 


mnego kąta sali dobiegają dyskretne dźwię- 


ki tesknej melodji wschodniej; to kapela 

nadworna uprzyjemnia nam wspaniałą bie 
siadę. Teraz rozńoszą na szczerozłotej ta- 
cy wonną kawę, prosto z Mekki sprowa” 


wnych względów wolę, abyś Ty to uczy- | sanie i odczytując ostatnie wiersze, zauwa- 
nił, Balciu kochany. żył z chytrym uśmieszkiem: 

Kiedy „Wołga“, nasz jacht, opuszczała | — Ostatecznie cóż to szkodzi wziąść tych 
Cannes... spałem, jak zabity, przemęczony | dwóch na swój rachunek; nikt mnie prze” 
pracą organizacyjną, która w ciągu nocy | cież nie będzie pociągał do odpowiedzialno- zwłaszcza końcowy ustep był jedna wielka » 
poprzedzającej wyjazd nie pozwoliła nam 'ści za to morderstwo, z którem, nawiasem improwizacją. — Teraz. dla okrasy, trzeba- 
oka zmrużyć, i spowodowała konflikt mówiąc, nie wspólnego nie miałem... a Bal-| by napisać coś wesolego, — postanowił. 
z niewyrozumiałą służbą hotelu „Maje- |ciowi zaimponuję... 
stic“, skądinąd bardzo przyjemnej budy. | podkreślić, że to ja! 


dzoną, dlatego nazywa się „mokka. Po- 
chylam się i poprzez zwiewne pióropusze 
palm widzę Złoty Róg. Woda opalizuje 
w słońcu. żagle kutrów wyglądają z tej 
wysokości jak białe motylki, a ponad nic- 
mi, na tle błękitnego baldachimu niebios 
płynie majestatycznie duży, złoty motyl... 
OBŁOK. 


— No, jeśli Baltazar teraz nie nabierze 
dla mnie respektu, to już chyba nigdy, — 
monologował, R ori z satysfakcją to 
wszy stko, co nałgał w liście, a nałgał sporo; 


Tak, tak warto nawet | W: poszukiwaniu za tematem zaczął się roz 
Iglądać dokoła; w ciemnym rogu lokalu chro 1 


(Dalszy ciąg nastąpi-. 


Nowości TOREBKI DAMSKIE Nowości 
TEKI ma papiery — PORTFELE 


PĄPIEROSNIĆE BIUWARY 

PUDEŁKA na papierosy — KARTY de 

gry itd. — LUSTRA TOALETOWE — SZACHY 
PAPIERY 


| SZKOLNE gó dl 


płaszczyki, sweterki, |swieży lipcowy deserowy 
fartuszki, berety itp., | kuracyiny bez domieszek ill 
i pod gwaraneją z wlasnej 
oraz na sezon emon a największej w państwiej Wielki wybór 
wszelką konfekcję | pasieki wysyła za pobra: | R 
dziawezęcą i chłopiecą |niem pocztowem 5 kg. 
poleca: 1650 zł. — 10 kg. 32 zł. 
20 kg. 58 zł. 


Józef Lubikowski Eugeniusz Biliński Sry zakupnacsi towaru s 
ii Kraków, pl. Marjaoki L. 9. AAN powoływać sie na oślaszejących sie 


w „Głosie Narodu.. 


Ważne przy czynieniu zakupów podręczników szkolnych! 
Glówne Składy 


Kraków Poleca ul. Wiślna 8. 
Płótna bieliźniane i pościelowe, obrusy, ręczniki, chusteczki, serwetki 
PŁGTNA LNIANE KOSCIELNE i do haftu. PONCZOCHY, SKARPETY, 
KRAWATY, bielizna męska i damska, koce, kołdry, kapy, sienniki i t. p, 
KOSZULE MĘSKIE na miarę krój i wykończenia bardzo solidne. 


Fabr. skład Dłócien i Bielizny ». Kowatsu: 
ł 


Ceny niskie 


ny gaizone. zniżone. GAWĘDA zniżone, 
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Księgarni Krakowskiej, Kraków, ul. Sw. Krzyża 18. 
ARCHUTOWSKI R. X.: Krótki a historji — Element. katechizm większy . . zł. 3.60 | KRANTZ A.: Zbiór zadań rachunkowych dla | 
Kościoła katolickiego . . . . . Zł 240 | — Krótka historja Kościoła katolickiego dla szkół powsz. Książka dla uczniów, cz. I. zł. —.80 
ARENDT M. Z. Dr.: Kurs element arny języka VII klasy szkoły powszechnej . . . . zł 1.20 ý część 2-ga zł. 1.— 
angielskiego - . zł 3— | — Nauka Kościoła. Wybór orzeczeń dogma- cześć 8-cia zł. 1.30 
BALCZYŃSKA B.: Nowa. slenogr "atja polska, tyeznych Kościoła katolickiego i Jego praw część 4-ta zł. 1.40 
+ część I-sza: i wyd 5 To Dęte a160 kanonicznych. — Środek pomocniczy przy część 5-ta zł. 1.70 
część Il-ga . . „. Zł 2— nauczaniu religii w szkołach . . . . zł. 180 | LIKOWSKI E. X. Arcybiskup: Krótki Kate- 


BARANOWSKĄ Z. X: Służba Boża. Podręcznik 


— Szkice katechez do małego katechizmu dla 
na klasę IV-tą gimnazjum . . . . . zł. 8.— 


HI i TV EL szkoły powszechnej, cz. IiII zl. 7.— 


BERNADZIKIEWICZ T.: Elementarz . . zł. 1.40 — Wyciąg z ilustrowanego katechizmu. . zł. —80 
BIELAWSKI Z. Dr X.: Dzieje bihlijne Starego —Historja Św. dla katolickich szkół 
a ARN apa A R s x ludowych . . . . . « , « Zł. 2.— | LUBELSKI J. Dr X: Etyka katolicka. A> A 
ziałów szkół powszechnye . zi. 6— | KALINOWSKI W. X. D ER p. . zlo RA) nik dla szkół średnich . . . . zł. 5— 
— Katechezy biblijne na I. klasę szkół pow- NA BOA ZM: "ag tyka SR a WaR MAKŁOWICZ J. X.:Mały katechizm . . . zł. —.50 
szechnych, wydanie III W. druku | _ Naaka Boża, część W..... | H. 180 | — Nauka wiary i obyczajów, wydanie VIIII zł. 1.50 


— Katechezy biblijne na II i IY kl. szkoly — Nauka Boża, cześć III. . . . . . . zł. 3.40 | NOWOWIEJSKI F.: Nowy Śpiewnik polski na 


chizm rzymsko-katolieki a + w . ZAO 
— Katechizm rzymsko-katolicki większy . zł. 4— 
LUBELSKI J. Dr X: Historja Kościoła kato- 
liekiego Podręcznik dla szkół średnich zł. 5—, 
+, powszechnej z przygotowaniem i przemówie. z — Nauka Boża, część IV. . . AGS 53) chór mieszany (60 pieśni) . . . z. 3.— 
A R dE A a TRS św. zł. 12.— — Wyklad wiary katoliekiej, część IL + W SB — Zjednoczona Polska. Na trzy głosy żeńskie 
BA bei h opak „ma szkoły Z” nar — Wykład wiary katoliekiej, część III. . zl. 3.40 lub chłopięce > zł. 1.80 | 
b mó jawy KATECHIZM jaknajkrótszy diecezjalny . zł. 1.30 OBRAZY BIBLIJNE do nauki religii w szkole 
Oprawne w płótno . . . ; 150 | KATECHIZM relieij k Serja I-sza (24 obrazy) . . . . . . zł. 40— RĄ 
— Nauka religji dla niższych oddziałów szkół R TA igji katolickiej A ec. 1 Serja II-ga (12 obrazów) . zł. 20.— 
powszechnych . 3 1.60 r APR SA TATY dw j 
| = Przewodnik metodyczny do katechizmn MAŁY KATECHIZM Archidiecezji Krak. . zł. —50 SIE N EI A PA katolicka s, A 
rzymsko-katoliekiego Archidiecezji Lwow- MAŁY KATECHIZM Archidiec. Lwowskiej a. —.50 ZA EE x Per BE WAS z 
skiej. część Il-ga. . . . zł 6.— | KATECHIZM większy Archidieec. Lwowskiej zł. 1.20 SZCZEPKOWSKĄ St: KR 34 a: ki "a 5 m. 
— Rok kościelny w życiu chrześcijanina . zł. —90 Historja biblijna w krótkości opowiedziana zł. 120 | __ Tablice muzyczne (18 tablic) wo zł 7,— 
BOCZAR J. X.: Metodyka nauczania religji ka- KRANTZ A.: Rachunki dla szkół powszechnych SZYMECZKO J. Dr X: Etyka katolicka. . zh AaS 
toliekiej dla użytku Seminarjów Naucz. zł. 1.80 Podręcznik metodyczny dla nauczycieli, ; > 
CHOCISZEWSKI J.: Mała historia polska. zł. 2— część 1-sza zł. 2.40 Na składzie wszelkie podręczniki szkolne, mapy ścien- 
RA kk r EBAY dla 5 f część Ea zł. m ne i podręczne, globusy, tablice do nauki poglądowej. 
1 śl-glej klasy szkoł powszechnych . . 24. 4— część 8-cia zł 24 > - A 5, + AE 
N — Ilustrowany katechizm mały . . . „ 2ł. 180 część 4-ta zł. 2.50 ! Wielki wybór książek dla dzieci i młodzieży. [| 


Wysyłka na zamówienia zamiejscowe odwrotna. Koszta porta paczek zniżone do połowy. Kosztów opakowania nie dolicza się. 
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Wydawca za „Głos Narodu“ Skę z ogr. odpow. K. Holeksa. Redaktor naczelny R. Woyczyński, Redaktor odpowiedz. Dr Józef Warchałowski. Drukarnia „Głosu Narodu“ pod zarz, R. Ferką”| 
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